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Nr. 16.Zastępcy ministra spraw wojskowych
nie przybyli na posiedzenie ssfmowel komisji budżetowej aby nnikąg konfllków hnorowytó i psiarni.

Warszawa, 15.1 (tek wl). W dniu dzi
siejszym sejmowa komisja budżetowa 
przystąpiła do obrad nad ostatnim. z bu
dżetów a mianowicie nad budżetem Min. 
••pr. wojsk.

W dniu dzisiejszym już pr-zed posie
dzeniem stało się waadomem, że minister 
spraw wojskowych nie delegował niko- 
:;o z podwładnych mu organów na ko
misję i że żaden z oficerów nie weźmie 
udziału w debatach. Nie przybyli rów
nież ani minister skarbu ani też wicemi
nister skarbu. Jedynie na komisji obe
cny był jeden z urzędników minister
stwa skarbu oraz reprezentant Najwyż
szej Izby Kontroli.

Przed porządkiem dziennym poseł 
Czapiński (PPS) zabrał głos i oświad
czył, że dowiedział się z poważnego źró
dła, że Rząd nie weźmie- udziału w deba
tach nad budżetem wojska. Stawia wo
bec tego wniosek o odroczenie posiedze
nia oraz uproszenie prezesa komisji by 
w ciągu jakiegoś krótkiego czasu wyja
śnił przyczynę nieprzybycia Rządu.

Przewodniczący komisji poseł Byrka 
w odpowiedzi zaznacza, że nie może po
djąć się tej misji. Rząd dostał zaprosze
nie na to, jak na każde inne posiedzenie. 
Jeśli komisja uchwali odroczyć posie
dzenie, to podda się tej uchwale i zwoła 
inne posiedzenie.

Poseł Rataj sprzeciwia się wnioskowi 
Czapińskiego, gdyż skoro Rząd otrzy
ma! zawiadomienie niema powodu odra
czania posiedzenia, Rząd ma prawo ale 
nie obowiązek przybywania na komisję. 
Jeśli Rząd nie chce korzystać z zapro
szenia to komisja nie może nic innego u- 
czynie, jak wykonać swoją pracę jak to 
potrafi.

Poseł Diamand wtrąca: Jak to potrafi, 
jeśli niema wyjaśnień.

Poseł Rataj: Jeśli referent nie udzieli 
odpowiednich wyjaśnień to będziemy 
odpowiednio głosować. Odroczenie uwa
ża poseł Rataj za upotkofrzenie komisji.

Poseł Woźnicki (Wyzwolenie) zazna
cza, że uprzednie debaty w ub. latach 
nad budżetem wojska wyróżniły się w 
sposób dodatni od innych resortów, W 
tym roku została obrana inna taktyka, 
nie znamy jej powodów. Niema powodu 
do odkładania komisji.

Poseł Czetwertyński (kl. nr.) uważa o- 
becność Rządu za konieczną, ponieważ 
niema wyjaśnień. Stawia wniosek o o- 
diroczietuie i gdyby Rząd nie przybył na 
następne posiedzenie, należałoby dopie
ro wtedy debatować bez obecności Rzą
du.

Poseł Czapiński cofa wniosek po wy
jaśnieniach prezesa Byrki, natomiast 
poseł Czetwertyński wniosek podtrzy
muje. |

Przewodniczący poseł Byrka zaznacza, | 
ze na sak obecny jest przedstawiciel Mi- ' 
mstanstwa skarbu oraz N. I. K. Minister- ' 
stwo skarbu może reprezentować Rząd, 
a ja jako przewodniczący nie mam pra
wa badać jak daleko sięgają jego pełno
mocnictwa. Rząd wie© zasadniczo jest 
reprezentowany.

Następnie zabiera głos referent budże
tu M s. Wojsk, pos. Kośdąlkowski i o- 
swLćbdtcza:

Marszalek Piłsudski udzielił mnie ja
jo referentowi wszelkich potrzebnych 
. anych w sprawie budżetu wojskowego, 
a zarazem polecił ministerswom, wszyst
kim departamentom i służbom, aby u- 
dzieldy jaknajbardziej szczegółowych 
mzonnacyj o swych zamierzeniach i pra- 
cac?’‘ Jednocześnie wyjaśnił marsz. Pił- 
suuski, że jeśli sam nie będzie na korni- I 
SJ1 ? nie przyśle swych przedstawicieli, I. 
' stanie się to z tego powodu, że obaw n 1
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się, iż na posiedzeniu komisji mogą 
zajść przykre incydenty obraźliwego n- 
stosunkowania się posłów do oficerów i 
obrażania oficera jako takiego. Nie 
chcąc wywoływać konfliktów przez o- 
stre reagowania jakby honor oficerski 
tego wymagał, nie deleguje swoich ofi
cerów na posiedzenie.

Następnie zabierało jeszcze głos kilku 
posłów.

Poseł Czetwertyński podtrzymuje 
swój wniosek, prosząc przew. Dyrkę, aby 
ew. jeśli sam nie chce zwrócić się do 
Ptządu zwrócił się do marszałka Sejmu.

Poseł Czapiński uważa obecnie wnio
sek Czeitwertyńskiego za bezprzedmio
towy, natomiast treść wyjaśnień złożo
nych w imieniu marszałka Piłsudskiego 
nietylko nie zadawala go, lecz wydaje 
mu się czemś niesłychanem. Prosi o za
protokołowanie protestu swego klubu 
pnzeciw tej motywacji.

Referent pos. KoścŁałkowdka dla wyja
śnienia zaznacza, że nie reprezentuje 
marsz. Piłsudskiego ani Rządu a wyja
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śnia jedynie stanowisko własne.

i Poseł Roja (Sto. Chi.) uważa, że nale
ży wniosek Czetwertyńskiego poddać 

, pod glosowanie, gdyż komisja ma prawo 
żądać zjawienia się Rządu. Sejm ma ró
wnież swój honor, który powinien być 
respektowany. Jesteśmy na wszystko 
przygotowani, oświadcza gen. Roja. 
Jeżeli Sejm nie zasługuje aby Rząd się 
zjawił, to należy Sejm rozwiązać.

W konkluzji przystąpiono do gloso
wania nad zgłoszonemi wnioskami. Prze
wodniczący poseł Bytrtka poddał pod gło
sowanie wniosek posła Czetwertyńskre- 
go o odroczenie posiedzenia komisji 
budżetowej z powodu nieobecności za
stępcy ministra sporów wojskowych. 
Wniosek ten upadł. Głosowało za nim 
tylko 4-ch posłów.

Przystąpiono do głosowania nad wnio
skiem posła Woźntokiego. Wywiązała 
się dyskusja, co do rozdzielenia tego 
wniosku na części. Podzielono go i zmo
dyfikowano ostatecznie w brzmieniu na- 
stępiuijącem: ■

Pierwsza część wniosku stwierdzaj, że 
obrady komisji nie dały nigdy powodu 
do twierdzenia jakoby w czasie jej o- 
brad nastąpiła kiedykolwiek obraza 
armji.

Ta część wniosku została przyjęta 12 
glosami przeciwko li.

Druga część wniosku: Komisja nit 
przyjmuje do wiadomości zakomuniko
wane jej przez referenta posła Kośeiał- 
kowskiego motywy nieobecności zastęp- 
eów ministra spraw wojskowych.

Ta część wniosku przeszła 15 głosam1 
przeciwko 6.

Trzecia część wniosku: Komisja w in 
teresie obrony państwa przystępuje do 
obrad nad budżetem Ministerstwa spraw 
wojskowych.

Głosowanie nad tą częścią -wniosku po 
dnsietono, mianowicie najpierw głosowa
no nad tekstem „komisja przystępuje do 
obrad nad budżetem Ministerstwa Spraw’ 
Wojskowych“, który przyjęto. Osobne 
zaś głosowano nad słowami „w interesie 
obrony państwa“. Słowa te uchwalono
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stytucji i usiłował będzie poprowa; 
dzić ją w kiemniku rozszer zenia praw 
parlamentu i obywateli.

Poseł Dąbski w imieniu Stronnic- 
taw chłopskiego sprzeciwia się jakiej 
kolwiek rewizji Konstytucji.

Poseł Winiarski (Klub nar.) o- 
świadczył yf imieniu swego klubu., 
że będzie on czynił wszystko dla u- 
łatwienia zmiany ustroju państwa.

Na tern dyskusję wyczerpano. Poza 
tą sprawą Sejm załatwił jeszcze sze- 
reg kwestyj ni. i®, «sprawę przedłu
żenia terminu rejestracji inwalidów 
do 1930 r.

Następne posiedzenie Sejmu odbę
dzie się w przyszły wtorek.

Dyskusja o rewizji Konstytucji
na plenum Sejmu.

parcelę związku komunalnego w Sta
rogardzie, o upoważnieniu ministra 
skarbu do wypuszczenia wewnętrz
ne j pożyczki państwowej do Wyso
kości 100 milj. zł. w złocic.

Zkolei Izba przystąpiła do spnawaz 
dania komisji konstytucyjne j w 
sprawie wniosku klubu B. B., doły-. 
czącego rewizji Konstytucji, - oraz 
sprawozdania komisji regulaminowej 
w .sprawie dodatkowego regulaminu 
obrad Sejmu w związku z rewizją 
Konstytucji.

Obi© te sprawy postanowlbno Trak
tować łącznie.

Poseł Piasecki referował wniosek 
komisji reguła minowej w sprawie 
uzupełnienia regulaminu dl« rewizji 
Konstytucji.

Następnie zabierali glos posłowie 
Komafnicki (Klub narodowy) i Ba
giński (Wyzwolenie).

Poseł Łiebermain (P.PĄ-) oświad
czył,, że klub jego głosować będzie 
za. otwarciem procedury bg wizji ,fcpn=

Warszawa, 15.1. Na dzisiejszem po
siedzeniu Sejmu marszałek doniósł 

; Iżbie o zwolnieniu z urzędu ministra 
i sprawiedliwości p. Meysztowicza i 

mianowamiiu p. Cara, oraz wycofaniu 
przez Ministerstwo sprawiedliwości 
winioskii o wydanie posłów Chama 
(Selrob lewica) i Leszczyńskiego 
(Klub ukraiński), wreszcie o złoże
niu mandatu poselskiego przez posła 
Sochackiego (komunista).

Poseł Walnyckey (Selrob) zażądał 
postawienia na porządku dziennym 
wniosku w sprawie krwawych zajść 
w Batjatykach.

Mówca' zaczął obszerniie omawiać 
samo zajście, co wywołało dwukrotną 
interwencję marszałka.

Na polecenie marszałka odczytano 
tekst wniosku wraz z motywami.

Wniosek o uzupełnienie porządku, 
dziennego ią sprawą Izba przyjęła. 

! Następnie w pierwszem czytaniu 
!. odesłano do komisji skarbowej 3 pro- 
i jefcty. ustaw ul im. państwowej na

i

Uchwały Bady naeisłnai
„PIASTA“.

Marszowa, 15.1 (tel. wl.). Rada naczel
na „Pi-asia“ zakończyła dwudniowe swe 
obrady wczoraj późnym wieczorem.

Uchwalono uznanie dla działalności 
klubu parlamentarnego oraz oświadcz©« 
no się za nstrojem demokratycznym, pas 
InBientarayjn i republikańskim.
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PRZEGLĄD PRASY
Tajemniczy wróg.

Oficjalne sowieckie „Izwiestia" ko
mentują notę p. Litwinowa niezwy
kle charakterystycznie: •

„Nie chcemy — piszą „Izwiestia" grać na 
rękę tym, którzy spekulują na przewlecze
nie gwarancyj pokoju na Wschodzie w ce
lu zachowania sobie swobody rozpętania woj 
,ny choćby na kilka miesięcy. Nie chcemy 
także, pomagać tym, którzy spodziewają się, 
śe pakt Kelloga ostatecznie nie dojdzie do 
skutkii, albo którzy na to rachują, że jego-ra
tyfikacja się przewlecze. Dlatego to rząd so
wieckiuważał za potrzebne w nowej nocie za 
dowolić wymagania Polski, także, na . ünji 
dyplomatyczne procedury".

Zwracając uwagę opinji polskiej 
na ten alarmistyczny komentarz, pa
sze „Kurjer Poranny’*:

„Że-.alarm jest fałszywy, co do tego sam 
nie może mieć żadnej wątpliwości. Jakim 
sposobem mógłby . być zakłócony pokój na 
Wschodzte,“ jeżeli go nie chce Zakłócić Mo
skwa? Ani tem mniej Oczywiście Polska! 
Kto jest ten trzeci, kto chee przeciwdzia
łać ratyfikacji powszechnej trzynastu 
państw; aby tylko w międzyczasie wznie
cać' pożar trwożący tak przeraźliwie Mo
skwę?

A zatem, gdzież jest ten tajemni
czy wróg paiktü Kelloga. przed któ
rym drży pokój zagrożonej Europy?

Czyżby Sowiety nie wierzyły w~ po- 
kojow ość swego sojusznika . —• Nie
miec? . '

„Przypuśćmy na chwilę, że nieufność nie 
jest całkiem bez zasady, że ratyfikacja ze 
strony iNiemiec może przedstawiać niejakie 
trudności, że będą pewne wysiłki zwłoki. 
Ale w takim razie szybkie, natychmiasto
we zawarcie protokółu pólskó-moskiewskie- 
go, ułatwi tylko robotę wrogom ratyfikacji 
w Niemczech! Że Pakt Kelloga jako „gentle
men - agreement“ nie jest prawno-tochniez- 
ną gwarancją pokoju, najgłośniej o tem 
krzyczała właśnie Moskwa, która dżentel- 
meństwo uważa za burżuażyjny przesąd. 
Niemcy jednak nie zaszły jeszcze tak dale
ko, chcą być jeszcze dżentelmeńskiem pań
stwem. Protokół polsko-sowiecki posłuży im 
tedy za argument, że skoro stosunki na 
Wschodzie Europy nie wymagają narazie 
troski (bo w nocach poślubnych zazwyczaj 
nie zdradzają nawet nie-dźćntelmeni) 
niema powodu spieszyć się z ratyfikacją“.

Czy właśnie nie tutaj „Ist der 
Hund begraben“?

Alarmy. niemieckie, ■
„ ABC“ zwraca uwagę na następu

jące, sporadyczne zresztą zjawisko:
Od paru miesięcy prasa niemiecka roz

pisuje się obszernie o „niebezpieczeństwie 
polskiem“ na Bałtyku. „Gdynia jest palem, 
wbitym w skórę niemiecką“ - wołają je
dni. „Bałtyk przestaje być morzem niemiec- 
kiem" — żalą się drudzy, „Odciętym od 
Rzeszy przez korytarz polski Prusom .Wscho 
dnitn grozi ruina gospodarcza" — podkre
ślają trzeci.

Jakby na zamówienie sypią się w. prasie 
niemieckiej artykuł naszpikowanego fak
tami i cyframi, które, straszą czytelnika nie
mieckiego olbrzymim rozwojem ruchu w 
porcie gdyńskim i gdańskim oraz upadkiem 
portów niemieckich Szczecina i Królewca. 
Każtla nowa inwestycja w porcie gdyńskim 
jest skrzętnie notowana i komentowana, ja
ko nowe niebezpieczeństwo dla panowania 
niemieckiego na Bałtyku. Szczególnie wie
le w ostatnich czasach rozpisują się dzien
niki niemieckie, o polskich taryfach kolejo
wych, które umożliwiają przywóz i wywóz 
towarów -ź Polski i do Polski przez Gdynię 
i Gdańsk hpsztem portów niemieckich.

Stwierdziwszy te fakty, prasa niemiecka 
wyciąga z nich... oryginalne wnioski: — 
trzeba odebrać Polsce Pomorze i dostęp do 
Bałtyku. A więc znowuż stara posienka nie
miecka śpiewana zarówno przez nacjonali
stów, jak i socjalistów, niemieckich o potrze 
bie rewizji zachodnich granic Polski. Ta 
jest tylko między niemi różnica, że nacjona
liści niemieccy: 'śpiewają ją na nutę marsza 
wojennego, ą socjaliści nucą łocarnęńskie 
wzrty o „pokojowych wyrównaniach gra- 
nicowych“.;

Jak już napisaliśmy, alarmy nie
mieckie w stosunku do Polski są spa- 
rodyczne i ponawiają się przy Jada 
okazji. Jeżeli zaś chodzi o echo jakie 
budzi w Niemczech polska polityka 
morska, to najlepszą odpowiedzią na 
niemieckie wrzaski będzie zwiększe
ni’.- jej intensywności.

Żydzi na roli.
Beizwątpienia najnowszą fprmą ży

dowskiej akcji w Polsce jest próba 
osiedlania się na roli. Próba tą, jak 
dotychczas, wydała pewne rezultaty, 
co uwypukla notatka „Naszego Prze
glądu“ o rozwoju spółdzielczości 
•wśród żydowstkiich rolników.

Spółdzielczość rolników żydowskich zdo
łała już osiągnąć wysoki stopień rozwoju. 
Poczynając od roku 1924, gdy Towarzystwo 
szerzenia pracy zawodowej, i rolnictwa 
wśród żydów, dawniej „Ort“, podjęło się 
misji krzewienia idei spółdzielczości wśród 
rolników żydowskich, w chwili obecnej ist
niej już 14 snółdzielni żydowskich robotni-

ogrodników. Łącznie z obiema ! 
i, które mają powstać w tych i 

..................... . ' ’ H

ków rolnich i _ 
spółdzielniami, które mają po’ 
dniach, ogólna liczba członków spółdzielni 
rolników żydowskich', wynosi przeszło 800, 
inneini słowy; żydowskie spółdzielnie rolni
cze skupiają w sobie przeszło 800 rodzin 
żydowskich rolników.

Jednocześnie ze Zjazdem spółdzielni odby
ła się z inicjatywy Towarzystwa „Ort“ na
rada spółdzielni rolniczych, w której ucze
stniczyło 10 delegatów, reprezentanci „Foun- 

, dation“ i. Związku rewizyjnego' spółdzielni 
żydowskich w Polsce oraz kilku specjalnie 
zaproszonych agronomów.

Głównym. tematem obrad było zagadnie
nie długoterminowego kredytu celem popra-

Przemówienie ministra Zaleskiego 
o Litwie, Niemczech i Sowietach.

stosunku do Niemiec . nieufność, ale, 
byna jmnie j nie nienawiśę. Ta nie
chęć dałaby się-zapewne drogą po
wstania nowych pozytywnych faktów 
w stosunkach polsko-niemieckich u- 
sunąć. Opinja publiczna polska, prze
konany jestem, przygotowaną .jest do 
dokonania takiego zwrotu. Inaczej 
jednak, zda je mi się, - sprawa się 
przedstawia z opinją publiczną nie- 
miecką.. Rozpowszechniona w Niem
czech propaganda na rzecz rewizji 
wschodnich 'granic Rzeszy nietylko 
jest poważną przeszkodą do pożąda
nego przez Polskę zbliżenia z Niem
cami, lecz również przeszkodą do o- 
gólnej staibkzacjti stosunków Euro
py. Stwarza ona ■w<opinji niemieckiej 
.szkoli- ihrzję możliwości pokojo
wej rewizji granic, iluzję, która jed
nak w pewnych warunkach nwż« 
spowodować poważne komplikacje 
narodowe •— wbrew nawet życzenion 
i nadziejom jej twórców.

Drugą poważną przyczyną, że sto 
sunki polsko-niemieckie nie układa
ją się tak, jakbyś my tego pragnęli, 
jest zagadnienie mniejszościowe.

— Rad jestem — podkreślił mini, 
ster Zaleski, —- iż na ostatniej sesji 
Rady Ligi w Legano p. minister Stre 
semann obiecał zainicjować rozwa
żanie Rady na temat zagadnień mniej 
szościowych. Mam nadzieję, że p. 
StTesemanń obietnicy swej dotrzyma 

Następnie p. minister Zaleski prze
szedł do omówienia propozycji so
wieckiej w związku z paktem Kello
ga, .podkreślając, że nikt nie. może 
mieć najlżejszej nawet wątpliwości 
co do życzliwego ustosunkowania się 
Polski do możliwości regionalnego 
wejścia w życie tęgo paktu w Europie 
Wschodniej.

Warszawa, 15.1. (Teł. wł.) Dziś o 
godzinie 10-ej rano rozpoczęły się o- 
brady komisji zagranicznej pod prze
wodnictwem pos. J. Radziwiłła (BB).

Komisja załatwiła, najprzód 5 roz
maitych projektów ustaw ratyfika
cyjnych, traktatów, konwencyj i u- 
mów międżynarodowych.

,.O .godzinie 12 minister, spraw za
granicznych Zaleski przystąpił do 
■wygłoszenia bardzo obszernego eks- 
pose o położeniu międzynarodowem.

Poda jemy najiistotnięjsze momenty 
tego przeimó^nenia.

Podstawą postępowania Polski w. 
stosunku do Litwy jest, cierpliwość, 
wytrwałość i konsekwencja. Te me
tody działania są naógół mało efek
towne, ale zawsze niemal — jedynie 
iskuteczne. Inne, metody działania w 
;®tpspnku do Kowna są niewskazane.

Dzięki tym metodom działania po- 
i zyskaliśmy .zaufanie ogromnej części 
opinji świata. Rada Ligi Narodów ro
zumie już, iż spór. polsko-litewski ną

Po abdykacji Amanullaha
na rzecz starszego brata.

Londyn, 15.1 Król Aoianiillaih ueieikł j/MulLiha oznacza niemal pełne zwycię- 
:wraz z, rodiżjiną fedlewską z iKahiułu do .5 
Kaindaham.. |

. Na jego decyzję zrzeęzesiiąsię troau | 
wpłynął również takt, że powstańcy do- * 
magali, się, by-wyrzekł się również swej j 
żony, która była, .zbyt przejęta diisehem... 
Zachodu.

W oikołicach Kabulu odbywają się w 
dalszym ciągu wałki. (AW).

Kabul, 15.1. Amamnlłah przed ziwęze- 
niem się tronu nakazał udzielenie porno- 
cy -doraźnej i ulg dla ludności wiejskiej, 
która ucierpiała w : związku z atakami 
powstańców,,ua Kabul,

Na wieść o abdykacji wiele plemion 
prizysłało swoich przedstaw'ieiełi, którzy f 
prosili króla,, aby nie abdykowah

AmatnuŁŁ odleciał .. saaftołoteni do 
Khand-ahairu, gdzie cieszy się ogromną 
poputomością wśród ludności ’mięjsoo- 
wej. (AW).; : ‘

Londyn, 15.1. Zdaje się nie ulegać 
wąt.pi-iwcści. iż abdykacja króla Arna-

Strasza a śmierć numerewep - 
pod kołami pociągu,

ciąg towarowy, zdążający z Ząbkowic do 
Grodźca.

Na miejscu wypadku, na piątym kilo
metrze od Ząbkowic znaleziono straszli
wie zmasakrowany tułów przejechane
go, zaś w odległości 90Ó m. od miejsca 
wypadku głowę i prawą rękę.

Zwłoki tragicznie zmarłego numero
wego zostaną poddanie ogłę-dizunom sądo
wo - lekarskim.

Mrożący krew w żyłach wypadek miał 
miejsce w nocy z uh. poniedziałku na 
wtorek na torze kolejowym, na prze
strzeni Ząbkowice — Grodziec.

Ofiarą wypadku paidl 19-letni Czesław
Dziadek vel Dziadosz, numerowy stacji 
Ząbkowice, zamieszkały w domach kole
jowych pod wsią Piekło.

Dziadek, wracając około godziny pier
wszej w nocy torem do domu .dostał się
wskutek własnej nieostrożności pod po-

Dziennikarz, który zastrzelił kolegą 
stanął przed sądem wiedeńskim.

i

Wiedeń, 15.1. W ■ dniu dzisiejszym roz
począł się przed tutejszym 6ądem przy
sięgłych proces przeciwko dziennikarzo
wi Oskarowi PóefHowi, oskarżonemu o 
mardersfwo.

Poeffl zastrzelił — o cże.m już donosi
liśmy — w lecie ubiegłego roku, podczas 
rozprawy sądowej, redaktora „N.‘ Wr. 
Journal“ Wolfa,

Sala sądowa wypełniona była po brz®-

wy stanu gospodarstw rolnych. Nad refe
ratem p. Jaszuńskiego, który skreślił obraz 
sytuacji finansowej w polskich i żydowskich 
spółdzielniach rolniczych, Wywiązała się na
der ożywiona dyskusja. Uchwalono szereg 
rezolucyj, dotyczących uzyskania od ban
ków państwowych i żydowskich kredytów 
dla rolnictwa żydowskiego.

Na niektórych posiedzeniach rozpatrzono 
szeregi spraw zawodowych, jak hodowla., 
bydła, drenowanie gruntów, wykształcenie ' 
agronomiczne dzieci kolonistów i uregulo
wanie pomocy prawniczej dla rolników.

W końcu narada wyłoniła z siebie stałe 
biuro z siedzibą w Warszawie, mające za 
zadanie obronę interesów rolników żydow-

Minister Zaleski spodzi 
zumienia ze strony. Litwy

terenie Ligi stał się już dziś właści
wie sporem między Radą a Litwą.

Minister Zaleski spodziewa* 1 * * * się Zro
zumienia ze strony. Lit wy, że rząd li
tewski walczy w tej chwili nie z Pol
ską, narzucającą jej jakoby gwałtem 
normalne stosunki z sobą, lecz z roz
wojem współczesnego życia między
narodowego, z potężnemi moralnemi 
siłami, które dążą do bratania naro
dów, a nie do ich dzielenia. Minister 
nie wątpi, żę Polska dojdzie do przy
jaznego, sąsiedzkiego współżycia z 

Litwą.
Praca nad zbliżeniem Polski i Nie

miec idzie nad wyraz, powoli- i spo
tyka na swej drodze poważne-prze-, 
szkody. Powodów tej powolności mi- 
nister Zaleski dopatruje się w opinji 
publicznej obu narodów, zarówno 
Niemców jak' i Polaków, którzy pa
miętają udział Prus w rozbiorach, 
długie lata ucisku, i wreszcie stano
wisko Niemiec po naszem zmartwych 
wstaniu. W Polsce istnieje więc w 

siwo powstańców.
.Ruch cywilizacyjny, rozpoczęty przez 

Amanullaha utknął na martwym pank- 
eie.

Nowy król starszy binait Amanułlaha 
jest dotychczas odosobniiony i nie posia
da w chwili obecnej głosu decydujące
go, teimbardiziej, że prze.wódca powstań
ców Bacza - Sakao w swoich proklama
cjach podkreślał, iż on właśnie obejmie 
rządy i zwoła zgromadzenie narodowe, 
które prawdopodobnie tak jak ongiś A- 
maftiulLaha, obierze go królem.

Przez powstanie w dużym stopniu .po- ■ 
dważone zostały na terenie Afganistanu 
wpływy Sowietów, z którymi Amanullah 
pozostawał w sojuszu.

Co do pułkownika Ławrence to rolą 
jego w powstaniu nie jest wyjaśniopa, 
sam jednak przewrót, osłabiając wpły
wy sowieckie, jest., całkowicie na rękę - 
Anglji. (AW.).

gi publicznością.
Szczególnie licznie przybyli dziennika

rze.
Podczas rozprawy przyszło do burzli

wych scen, poniewiaż oskarżony osttro a- 
taikował organizacje dziennikarskie i u- 
właszezał czci swej ofiarze, za co prze
wodniczący przywołał go do porządku.

Ze względu na wielką ilość świadków 
rozprawa potowa klika dni. (AW). 

i

skich i propagandę ruchu spółdzielczej, 
pośród rolników.

Jak widać, zatgęm, kolonizacja ży. 
dowiska zdołała nawet osiągnąć pe, 
wien dość wysoki poziom organizacji 
gospodarczej. Wprawdzie 800 rodzin 
żydowskich osadzonych na roli nie 
przedstawia groźnego zjawiska wo- 
hec miljonów rolników polskich, nie
mniej jednak, przy przeludnieni 
wsi i braku ziemi dla chłopa, trzeba 
zajwisko osadnictwa żydowskiego 
bacznie obserwować.
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Stan zdrowia
MARSZAŁKA FOCHA,

Paryż, 15.1. Osoby z otoczenia 
marszałka Focha oświadczają, że spc 
dizil om noc .spokojnie i dobrze, jak 
na swój, ciężki stan.

Biuletyn o zdrowiu marszałka Fo
cha stwierdza lekkie polepszenie się 
akcji serca.

Pożar składów
SUROWCÓW WŁÓKIENNICZYCH*  

Łódź, 15.1. Wczoraj wieczorem v 
składach surowców włókienniczycŁ 
firmy Truszyuowiski wybuchł pożar, 

że spłonął cały zapas surowców wraiz 
z budynkiem.

l'ITŒny A Tu^ydiüWCSKl W y 1J pozźciJ-.
który udało się zlokalizować, jednak

budynkiem.
Straty ^wynoszą przeszło 200.000 zł

Opady śtiieżtiie
PRZEWIDUJE РЖ

Warszawa, 15.1 (teł. wł.). We wiotreŁ' 
zanotowano w całej Polsce temperatur? 
następując: w Warszawie o godz. 8 nr 
nus 11, o godz. 10 minus 12, Lwowie mi
nus 18, Pińsku minus 13, Gdyni minus 
16, Krakowie minus 13, Wilnie minus 16 
Pozsnaniiu minus 12, Morskiem Oku nir 
nus 12, Ha.li Gąsieinioo>wej minus 14, Za
kopanem minus 13, Tarnopolu minus ló 
Kielcach minus 17, Bydgoszczy min®5 
11.

PIM przepowiada na środę: Pochmnr 
no z opadami śniężnemi, wzrost temp® 
ratury zwłaszcza na zachodzie kraju. Ц 
miarkowane, na północy silne i pory 
ste wiatry zachodnie.



Nr. Ib. ..KURIER ZACHODNI1* środa 1'6 stycznia 1929 roku.

Likwidacja następstw wielkiej wojny
czy wytwarzali« warunków sprzylających wyknehowi nowej wojny?

Rozpoczęliśmy rok- który według o- ’ dzieć — „nie“, to pozbywanie się wszel- 
-wiadczeń kierowników polityki państw kich atutów z ręki i doprowadzenie do 
zachodnich, oraz według głosów urzędo- tej ewentualności w chwili dla siebie j 
wej i pólurzędowej prasy tych państw najniedogodniejszej nie może być nazwa 
ma być rokiem likwidacji następstw -------«*-»-  ------- • ’ ----- °------ -—

Traktat Wersalski nałożył na Niemcy 
szereg ciężarów i ograniczeń; gwaran
cja ich wykonania miała być okupacja 
Nadrenji. Zobowiązania są dla Niemiec 
ciężkie i przykre, gwarancje pozbawia- 
ją ich swobody ruchów. Stąd płynie 
niezadowolenie, będące powodem niepo
koju i rozdrażnienia w stosunkach euro
pejskich. Usunięcie tego rozdrażnienia 
test celem polityki państw zachodnich, 
ma ono doprowadzić do wprowadzenia 
..normalnych“ stosunków między pań
stwami europejskiemu Ponieważ. naj
większe nieporozumienia istniały i 
istnieją jeszcze między Niemcami a 
Francją, więc też z największą gorliwoś
cią pracuje polityka francuska nad tem, 
by te nieporozumienia usunąć, doprowa- 
.dzić do zgody między dwoma sąsiadami 
i w ten sposób na trwalyeh podstawach 
oprzeć pokój w Europie. Nowe załatwie- 
nei sprway odszkodowań i ewakuacji 
Nadrenji mają uwieńczyć wysiłki.Gdy 
będą dokonane, następstwa wojny będą 
zlikwidowane i nic już nie słanie na 
przeszkodzie braterskiemu współżyciu 
narodów. Jak będą jeszcze jakieś nie
porozumienia, to na to jest Liga Naro- 
dó, do której Niemcy należą, by je usu
nęła i wyrównała!

W powyżej przedstawionem rozumo
waniu jest jednak pewma luka, wynika
jąca z tego, że to, co we Francji uważa
ne jest zakończenie wysiłków zmierza
jących ku likwidacji wojny, to w Niem
czech uważane jest dopiero za wstęp do 
tych wysiłków.

Dla Francuzów likwidacją wojny bę
dzie zwolnienie Niemców ze wszystkich 
obowiązków i hipotek; dla Niemiec li
kwidacji -wojny jest nnetylkó przywrócę 
nie granic przedwojennych Rzeszy, lecz 
rozszerzenie tych granic przez przyłą
czenie Austrji. To, co politycy francus
cy uważają za maximum swych u- 
stępstw, jest dla Niemców’prologiem, wy 
tworzeniem takich warunków politycz
nych, w’ których będą mogli postawić o 
twarcie i stanowczo swe istotne cele. 
Francuzi spodziewają się. że rok 1929 za 
kończy okres trudności powojennych. 
Niemcy sądzą, że doprowadzi on do 
zmian, które pozwolą im wTejść w okres 
daleko większych trudności, lecz także 
w okres prawdziwej likwidacji wojny, 
to znaczy zupełnego zniszczenia trakta
tu Wersalskiego, czyli ow’ocow tak dro
go przez sprzymierzonych okupionego 
zwycięstwa.

Jeśli błędy polityki niemieckiej lub 
zasadnicza zmiana polityki zewnętznej 
Francji nie wywołują zmian w polityce 
państw zwycięskich, to rok 1929 może 
stać się rokiem likwidacji bezwzględ
nej przewagi tych państw nad Niemca- 
mi, a r. 1930 początkiem okresu walki 
Niemiec o likwidację postanowień tery- ’ 
torjalnych traktatu Wersalskiego. i

Jest bowiem rzeczą jasną i oczywistą, 
że natychmiast po ewakuacji Nadrenji 
wystąpią Niemcy z dwoma postulatami: 
1) przyłączeniem Austrji i 2) rewizją 
granicy polsko-niemieckiej. Postawie
nie zaś tych postulatów otworzy w Eu
ropie okres takich trudności i powikłań, 
do których podobne można odnaleźć tyl
ko przed r. 1914.

Program likwidacji następstw wojny 
w Europie ma tylko wówczas sens i pod
stawy realne, jeśli przewiduje zadowo
leni© wszystkich pragnień niemieckich, 
Jeżeli jego wykonawcy zdecydowani są 
zezwolić Niemcom na utworzenie jedno- i 
-itego bloku w środku Europy przez po- I 
łączenie Berlina z Wiedniem, jeśli nic 
widzą nic niebezpiecznego w nowym 
rozbiorze Polski, są gotowi zgodzić się • 
na oddanie Alzacji i Lotaryngji, oraz 
nie widzą możności powikłań z powodu 
^ch pretensyj do Trydentu i Tryjestu. 
Wówczas mogą dalej „likwidować na
stępstwa wojny“ aż do chwili, gdy w 
- uropie zapanuje pax germanica, jeśli 
Jednak nie mają tego zamiaru, jeśli ma
ją zamiar niedopuścić do wykonania 
ys^ystkich zamierzeń niemieckich, 
,-e.śIi widzą w planie niemieckim żądania, 
i'obec których są zdecydowaaii pow-ic-

siebie

ne polityką... przewidującą. Bo można 
powiedzieć „nie“, gdy się jeszcze posia
da siły dostateczne i dogodne warunki 
oraz obronić to swoje stanowisko meto
dami polityki i dyplomacji; gdy wszak
że stosunek sił zmieni się na korzyść 
Niemiec, a warunki będą sprzyjające

dla nich, to wówczas na poparcie tego 
„me“ trzeba będzie strzałów armatnieh.

Oto dlaczego tak zwany program li
kwidacji następstw’ wojny jest w istocie 
rzeczy programem przygotow ania W’ojny 
nowej. A im dalej wykonanie tego „pro
gramu“ będzie posunięte, w tem gor
szych warunkach przyjdzie toczyć tę 
wojnę państwem zwycięskim z r. 1918.

S. K.

I

Kolonja polska w Argentynie.
Dziele i rozmiary polskiego osadnictwa w tym krafn.

— 2,70 pesetów argentyński eh).. Pełna 
<j spłata muisiała ńastąpać w 5-ctiu następ

nych latach za oprocenitowamiofti 6 proc, 
od sta. O ile kolion.iista nie postawił ■w 
pajzedągu 2 lal budynków waintości 500 
pesetów i nie rozrposzął hodowfe bydła, 
rząd mógł zerwąć kontpalkt tez zwrotu' 
wydatków’.

Większa część osaidmiikÓW byłą z po
czątku, nie znając języka hiszpańskiego, 
nfemiłosderinie wyzystHwiam przez spe
kulantów i nieuczciwych uaśędwiików.

Polskie osadmacitwo rolne skupifo się 
w północno - wschodnim kącie Argeniy 
ny w prowincji MissEomes, która grani
czy z Pairaraą. Największą osadą polską 
jest „Apośtoles", położona nad rzeką 
Chitmurayu, następnie „Azatra“, „Cerro- 
Cord“» „Brapland" i Santa Anna“.

W republice Argentyńskiej ■ znajduje 
się dziś przeszło 30 tysięcy wychodźców 
polskich. JeJin-a tirzeaia część stworzyła 
szereg kolonji rolniczych przed 25 laty 
w prowincji Miissiones. Reszta pracuje 
jaiko roboitaicy niewykwalifikowani w 
wielkich fabrykach konserw, tudzież ja 
ko wyrobnicy przy budowie kolei, w ko 
pailtniiach nafty t. p. Rzemieślnicy osiedla 
li się w miastach.

Emigracja polska, która rozpoczęła się 
przed rokiem. 1900, miała z początku u- 
strój czysto osadniczy. Rząd argentyń
ski nadawał dziatki griumitu omego po 
100 hektarów, albo też obszaru pastew
nego po 2500 hektarów na wieczną wła- 
sność, po złożeniu jednej szóstej części 
ceny kupna, wynoszącej przeciętnie 1 
papierowego pez-eta za hektar (1 dolar
бяиавкияжяя bbbewui........hi i.. mu -гот
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Mii! lliirii wstali tanii.
ROMANIZACJA MIAST. — REFORMA SZKOLNICTWA ŚREDNIEGO. 

JĘZYK NIEMIECKI W SZKOŁACH ZNIESIONY.
S jest w czasach ostatnich sprawa re- 
) organizacji szkolnictwa. .Postolaty 

reformatorów romańskich idą głów
nie w n&stępujących kierunkach: 
1) przywrócenie szkoły realnej, któ
ra zniesiona została przez ministra 
Angelescu; 2) przywrócenie 8-mej 
klasy w szkołach średnich; 5) skróce
nie zbyt długich wakacyj letnich; 
4) zniesienie nowego podziału roku 
szkolnego na trymestry i ponowne 
zaprowadzenie starego podziału na 
półrocza.

Mówiąc o problemach kulturalnych 
współczesnej Rumunji. nie sposób 
pominąć milczeniem faktu przyjęcia 
w tych dniach przez parlament ru
muński ustawy o ograniczeniu nauki 
języka niiemieckięgp w szkołach 
średnich. W nowej Rumunji nauka 
języka niemieckiego w gimnazjach 
została całkowicie zni-esióna, a w li
ceach przedmiot ten wykładany był 
dodychaczas tylko w czterech kla
sach. Nowa ustawa uprawnia mini
stra szkolnictwa do całkowitego wy
eliminowania naituki*  niemieckiej z 
z liceów i zastąpienia je j nauką ję
zyka angielskiego lub wdosfciego.

W prowincjach, które po wojnie 
przyłączone zostały do królestwa ru
muńskiego, przedewszystkiem zaś w 
Transylwanji, często się bardzo zda
rza, że ludność miast i miasteczek re
krutuje się prawie wyłącznie z po
śród Niemców- «i Węgrów, podczas 
gdy okolice wiejskie zamieszkałe są 
wyłącznie przez ludność rumuńską.

Przyczyny zjawiska tego szukać 
należy głównie w przypływie rze
mieślników niemieckich i węgier-1 
skich do Transylwanjd, .który w daw
niejszych czasach był nadzwyczaj 
silny i prowadził do wynarodowie
nia mist siedmiogrodzkich. Dla czyn
ników rządzących w Rumunji powo- 
jennej powstał zatem bardzo donio
sły problem: w jaki sposób przyczy
nić się do „romaniizacji“ wynarodo
wionych miast i miasteczek transyl
wańskich? Problemowi temu poświę
cały wiele uwagi już wszystkie po
przednie rządy bukaresiztań&kde, a 
obecnie kwest ja ta ponownie zy skała 
na swej aktualności.

Obok kwest j-i nacjonalizacji miast 
siedmiogrodzkich przedmiotem ży
wego zainteresowania w Rumunji

dzić osobie B. Uszkodzenie bardzo oie 
żkie -prawo’-traktuje jak zbrodnię i 
przewiduje sankcję ciężkiego wiezie 
nia. Przez uszkodzenie ciała bardzo 
ciężkie ustawa rozumie spowodowa
nie rozstroju zdrowia niebezpieczne
go dla życia, choroby umysłowej, u- 
traty wzroku, słuchu, mowy, ręki, 
nogi, lub zdolności rozrodczej i nieu
leczalnego. oszpecenia twarzy.

Jeśli którykolwiek z ■wym-ienio- 
nycli 'Wyżej czynów spowodoumjby 
SEoaęrć, w takim razie winnemu grozi 
laby kara do 10 lat ciężkiego więzie 
nia, a w wyjątkowych i^ypadkach 
przysługuje sąderwi prawo zastosowa
nia znanego artykułu 15 p-rzep. 
orzech, grożącego karą śmierci' Bar
dzo ciężkie uszkodzenie ciała jest ka 
ranę najsurowiej. Sankcję łagodniej 
szą, bo tylko karą zwykłego więzie
nia zagrożone jest przestępstwo zada 
nia ciężkiego uszkodzenia ciała.

Granice między obu tymi rodzaja
mi uszkodzeń zakreślimy przvkład-o- 
wo._ Utrata mow^y — bez względu na 
to,' jaką będzie organiczna przyczyna 
--jest uszkodzeniem bardzo cięźkiem, 
jeśli jednak mowa została zachowana 
i tylko utrudniona, będzie to uszko
dzenie ciężkie. Tak samo trwałe oszpe 
cenie twarzy zaliczono cło uszkodzeń 
bardzo ciężkich, o ile nad a je ono 
twarzy wygląd odpychający i potwor 
ny. a przytean jeśli oszpecenie ma 
charakter trwały a nie przemijający. 
Uszkodzenie ciężkie różni się od bar 
clzo ciężkiego tera, iż powoduje ono 
„rozstrój zdrowia niezagrażający ży 
eto lecz stały, lub cho-ćby czasowy, 
jedna-kże ta/ki, który zakłóci funkcje 
organu ciała". Wszelkie inne uszko
dzenie, poza omówionearri wyżej, bę
dzie uszkodzeniem ciała lekkiem, za 
spowodowanie którego grozi kara wię 
ziemia do 1 roku.

Analogicznie jak przy zabójstwie 
prawodawca przewiduje łagodniejszy 
wymiar kary w wypadkadi zadania 
uszkodzenia ciała i zmierzonego, do
konanego jiod wpływem silnego wzru 
szenia psychicznego.“ Czy owo „silne 
wzruszenie psychiczne“ występowało 
u sprawczyń tragedji krakowskiej i 
warszawskiej, okoliczność tę niewąt
pliwie w’yjaśni śledztwo.

Wywody powyższe obejmują oba- 
zacytowane na wstępie w’ypadki, je 
śli jednak chodzi specjalnie o trage- 
dję krakowską, to zaznaczyć należy’, 
iż kodeks karny austrjacki, obowiązu 
jący w hfełopolsce, przewiduje karę 
wiezienia od 6 miesięcy do lat 5 za 
„działanie powodujące naruszenie 
zdrowia, albo niezdolność w pełnie
niu obowiązków swego zawodu, przy’ 
najmniej przez, dn-i dwadzieścia trwa 
jąca“. Jeśliby zbrodnia przyprawić 
miała poszkodowanego o trwającą 
przez całe życie niezdolność pełnie
nia obowiązków zawodowych, w tym 
wypadku prawo b. dzielnicy austrjac 
kiej przewiduje karę ciężkiego wię
zienia od lat pięciu d-o dziesięciu.

k. ki.

Przestępstwo uszkodzenia ciała
w świetle obowiązującego prawa.

W tych, dniach dzienniki doniosły 
dwóch, sensacyjnych wyd 

-rotycznem. W

osły 
leczeniach 

obu wy-na podłożu erotycznem. W obu wy
mienionych wypadkach, tj. w Krako
wie i w Warszawie, zbrodni okaleczę 
nia kochanka dopuściła się kobieta, 
powodowana uczuciem zemsty. Prze
stępstwo popełnione w Krakowie na
leży’ z punktu widzenia medycyny są 
dowej do rzadszych wypadków. Przy 
jacióika adwokata odcięła swemu ko
chankowi kaAvał języka. Poszkodo
wany’ utraci byrć może mowę i zalkoń 
czy w tragiczny’ sposób swą karjerę 
adwokacką. Sprawczynie opisanych 
wyżej czynów odpowiadać będą 
przed sądem karnymi i z tego wzglę
du interesują-cem będzie zajrzeć do 
księgi obowiązującego prawa, aby’ 
zor jent-ować się jak prawodawca czy’ 
ny omawiane kwalifikuje.

Obowiązujący w b. Kongresówce ’

kodeks kamy rosyjski z 1903 r. inte
resującej nas kwestji poświęca część 
23, zatytułowaną: „IJsZkodzenie ciała 
i gwałt ma osoibie“ (a®t. 467-— 479). 
Prawo b. Kongresówki zna trzy ro
dzaje uszkodzeń ciała: bardzo cięż
kie, ciężkie i lekkie. Działanie prze
stępne polega - na oddziałaniu fizy- 
cznem na organizm poszkodowanego 
w sposób dowolny, powodujący je
den ze skutków przez prawo przewi
dzianych. Wymieniony moment skut 
ków posiada w tego rodzaju przestę
pstwach znaczenie decydujące. Isto
tę przestępstwa należy’ oceniać we
dług objefctywnych skutków działa
nia. Kryterjn.m subjektywnego za
miaru sprawcy jest niemożliwe, gdyż 
np. w chwili gdy osoba A podnosi rę 
ką w’ celu zadania uderzenia osobie 
B, trudno określić jakie mianowicie 
uszkodzenie zamierzała ona yv*yrz_ą-

Nieuchwytny ostzersa 

WYJEŻDŻA NA POŁUDNIE.
Na 14 bm. wyznaczona była ponow

na rozprawa przed Sądem okręgo
wym w Warszawie w sprawie prze
ciw redaktorowi Stpiczyńskiemu z o- 
skarżenia pos.‘dr. Wład. Kiernika i 
prokuratora o o szczerstwo drukiem. 
Stawił -się na rozprawę oskarżyciel 
dr. Wład. Kiernik, natomiast oskarżo
ny, który już przy poprzedniej roz
prawie zasłoniwszy -się świadectwem 
lekarokieni, nie stawił się. do rozpra
wy i po raz wtóry wysłał do sądu tył- • 
ko we®) obrońcę. Tenże przedłożył 
znowu świadectwo lekarskie, stwier
dzające, że oskarżony ma wysoką go
rączkę, a kó&yljuim lekarskie pole
ciło mu wyjechać na południe. Wo
bec tego obrońca prosił o odroczenie 
rozprawy, a sąd był zmuszonym na 
•pocustawie treści świadectwa rozpra
wę, odroczyć w myśl procedury kar
nej. Oskarżyciel poseł dr. Kiernik w 
przemówieniu s-wem napiętnował po
stępowanie oskarżonego, któremu 
zdrowie pozwała na szarganie czai 
ludzkiej, ale nie pozwała stawać 
przed sądem i ponosić odpowiedzial
ność za oszczerstwa.



®. jrrrRJEFT ZÄTTTODNT groBa T5 ^Fydznih' W”) roku, stfr. «>.

AmMateryjne leczenie w Kasie chorych 
äBefchy system aniollZliwia Ärzystanio z ambulatoriów jranwidkoa Myślowym.

Jak czynnik przedstawicielstwa 
społeczeństwa przy zarządzie Powia
towej Kasy chorych w Zagłębiu jest 
konieczny, najdobitniej świadczyć 
mogą przykłady prizytoczone na kon
ferencjach odbytych z inspektorem 
Kasy chorych dr. Ryderem pracow
ników umysłowych. Zupełnie słusz
nie zauważył sekretarz jeneralny P. 
Z. Z. P. P. i H. p. Kościński, że przy 
obecnym systemie rządów Kasy cho
rych, Kasa chorych .postępuje, we
dług swego uznania nie licząc .się z 
postulatami ubezpieczonych.

O przyjmowaniu chorych w ambu- 
latorjac-h w Grodźcu. przytoczono ta
kie fakty: Oto chorzy zbierają się od 
wczesnego ranka w ambulaioirjum. 
Lekarz zjawia się około godz. 11. 
Chorym, których .jest około 15, za
kłada się wszystkim odraza termo
metry pod pachę. Kto miał tempera
turę pooniesilaną, ten ■otrzymywał .re
ceptę, często bez zbadania, a ten kto 
nie miał, temperatury uważany był 
za symulanta. Zdarzyło się tak, że je
den .z pacjentów, nie .mający podnie- 
sionej temperatury, czając‘ się źle, a 
nie otrzymawszy pomocy w ani.bu.ln- 
torjum" Kasy chorych udał się. pry
watnie . dp jednego lekarza, który 
•stwierdził: poważną chorobę płucną.

Druri wypadek w Grodźou bvł te
go rodzaju, że zmeliorował jeden, z 
pracowników na dur brzuszny i trze
ba go było wysłać zaraz do szpi
tala. Przysłano po niego zwykły wóz. 
Zwrócono się wówczas do lekarza na
czelnego Powiatowej Kasy chorych z 
prośbą o przysłanie karetki pogoto
wia. Lekarz naczelny domówił, twier
dząc, że dla zakaźnie chorych karetki 
niema.

Wyjaśniając te kwest je dr. Ryder 
oświadczył, że obecnie do Gródźca 
przydzielony został trzeci lekarz, co 
ułatwi badanie chorych, przypuszcza 
jednak, że to wzmoże jednocześnie 
frekwencję chorych. Co się tyczy p- 
wego chorego na dur brzuszny, to 
dos>tarczvć go do szpitala było rzeczą 
nie Kasy chorych a powiatu.

Tutaj nasuwa się pytanie: Czy u- 
bezp leczony w Kasie chorvch dlatego 
płaci tak ogromne składki, aby w 
wypadku ciężkiej choroby zakaźnej 
siać się przedmiotem dyskusji, kto go 
ma zawieźć do szpitala?

Najwięcej pretensyj wśród ubez
pieczonych wywołuje sprawa pomocy 
ambulatoryjnej, jak również sprawa 

I północy leikariskiiej udzielanej w do
mu. Słusznie zauważył prezes Grun
wald, że źle czyni dr..Ryder, stosu- 

jedną miarkę do praeoiwników u- 
mysiłowych i fizycznych. Różnica wy
nika prze de wszy sitkiem z rodzaju za
jęcia, która umożliwia pracownikom 
fizycznym zwolnienie eię na dzień z 
pracy i 'przesiadywainie w Kasie cho- 
rych, gdy dla pracowników umysło
wych nastręcza to duże trudności. W 
dalszym ciągu przecie trudno mówić, 
aby pracownicy umysłowi, jako lu
dzie inteligentni stosowali symulację. 
Tymczasem również i pracowników 
umvsłowych tak samo się traktuje.

W jakich Warunkach odbywa się 
to udzielanie pomocy w ambulato 
rjum? Wczesnym rąbkiem trzeba 
pójść, aby otrzymać numerek. Trze
ba nieraz ^Wysłuchiwać przykrych 
uwag, wreszcie chory dostaje się do 
lekarza. Lekarze przeciążeni nad
mierną ilością pacjentów starają się 
spychać; ich -i odbywa się odsyłanie 
od jednego do drugiego. Żona jedne
go z członków PZZPP. i PI., wędrując 
przez 2 tygodnie od lekarza do leka
rza, pomimo znakomitych „udoskona
leń“ ambulatoryjnych nie mogła się 
dowiedzieć, co jej było. Jeżeli ktoś 
^.rzebuje pomocy lekarskiej w am- 

ator j am i przyj dzie wówczas, gdy 
numerki zostały już wydane, niema 
mowy, aby mógł ją otrzymać. Wów
czas może szaleć z bólu, może ni® 
spać całą noc, a pomoc udzieloną zo
stanie mu dnia następnego.

Dr. Rydeir w wyjaśnieniu ewem 
twierdził, że tłok w ambulatorjach 
jest winą uloezpieczotnych i że wska
zaną byłaby akcja pracowników u- 
myisłowych w, kierunku niejako ‘wy-

chowawczym, aby foekwencja uległa | zachodzą takie wypadki, jak przyto- 
1 j._ l t z refer.£I1,tów,

Oto przychodzi jeden, z urzędni- 
ków z dzieckiem do aimbulatorjuim i 
powiada:

— Panie doktorze, oczy go bolą. 
Podobna potrzebna będzie operacja.

Doktór powiada: — Nie, nie po
trzebna.

Okazało się po zbadaniu u prywat
nego leikijrza, że dziecko miało kata
raktę na oku.

Z przemówień wszystkich niemal o- 
becnych na konferencjach, wynikało, 
że leczenie ambulatoryjne pracowni
kom umysłowym jest prawie całko
wicie niedostępne. Obecny ustrój 
jest niezmiernie wygodny dila tych, 
co mają wiele czasu, dla próżniaków, 
ludzi nieodpowiedzialnych, dla symu
lantów, ale nigdy dla istotnie tej po
mocy potrzebujących.

O łocznietwie w domu, szpitalach 
i miejeccwzościach kuracyjnych po
mówimy następnym razem.

zmniejszeniu i po pomoc przychodzili | czył jeden 
istotnie jej potrzebujący. Na wy ja- Oto prz^
śnienie to zupełnie słusznie zauwa
żył p. Kośctiński, że trudno wymagać 
od pracowników umysłowych prze
prowadzenia akcji wychowawczej 
kosztem zdrowia swojego i rodzin. 
Ubezpieczeni mają prawo domagać 
się, aby kwestja ta unormowana zo
stała zasadniczo. Rozwiązanie tej 
kwestjii leżałoby na drodze powię
kszenia _o 50 proc, ilości lekarzy. 
Wówczas frekwencja może powię
kszyłaby się, ale dlatego, że Avszyscy 
mogliby się leczyć, a więc i ci, któ
rym dzisiaj uniemożliwia ■ eię to. 
Również na drodze wolnego wyboru 
lekdrza mpżńaiby było ułatwić ko
rzystanie z pomocy lekarskiej pra- 
cownikom umysłowym. Obecnie, nie
wątpliwie około 70 proc, pracowni
ków umysłowych nie korzysta z po
mocy ambulatoryjnej.

Czyż mogą mieć pracownicy umy
słowi zaufanie ■ do ambulator jów, gdy |

rym

Kronika Zagłębia
KALENDARZYK

Kinoteatry w Swm »co
grają dzisiaj:

Kino „Zagłębie“ — „Trając-e usta“.
Kino „Sfinks“ — „Cyrk Royal“.
Kino „Wawel“ — „Minuta przed 

dwunastą“.
Kino „Corsu“ — „Ostatni rozkaz".

Program radiowy
NA ŚRODĘ 16 STYCZNIA- 

KATOWICE.
11.56 — Transmisja sygnału caasu, komunika 

tu lotniczo - meteorologicznego i rolni
czego z Warszawy oraz hejnału z Wieży 
Marjackiej w Krakowie.

12.10 — Transmisja z Warszawy. Audycja 
dla dzieci wiejskich.

13.00 — Komunikat rolniczy' z Warszawy. ,
15.45 — Komunikaty Pol. Związku Zrzeszeń 

Gospodarczych Woj. Śląskiego.
16.00 — Koncert z płyt gramofonowych.
17.00—-Transmisja z Krakowa. Odczyt p. t. 

.„Cykl hetmanów polskich — Żółkiew
ski“ wygi. prof. dr. W. Bogatyński.

17.25 — Odczyt z działu: Wykłady języka 
polskiego pt. „Rzeczpospolita szlachecka 
w Trylogji Sienkiewicza“ ‘wygi. p. Olga 
.Ręgorawiczowa.

17.55 — Transmisja koncertu popularnego z 
Warszawy.

18.50 — Rozmaitości.
19.10 — Pogadankę z działu: „Gospodyni ślą

ska“ wygi. p. Kamila Nitschowa.
19.45 — Komunikaty Dyrekcji Poczt i Tele

grafów.
19.56 — Sygnał czasu.
20.00 — Odczyt pi. „Samuel Zborowski“ J. 

Słowackiego (czas powstania i myśl 
przewodnia poematu) wygł. p. Edward 
Rybarz.

20.30 Koncert wieczorny z cyklu muzyki 
słowiańskiej. Udział biorą: p. Irena Stro- 
kowska - Faryaszewska (śpiew), p. Ja
nina Konopasek - Szaleska (fortepian) i 
prof. Mieczysław Szaleski (altówka).

22.00 — Transmisja komunikatu iotn.-jneL 
i P. Ą. T. z Warszawy.

22.50 — Transmisja muzyka lekkiej.

X ECHA ODCZYTU P. NITSCHOWEJ. 
Dnia 11-gio ban. Stowarzyszanie niewiast 
Ligi Katóliiakiej paraf ji Nowo&ieJeckiej 
w Sosmowcu zoir.gaiui.&owaiła odczyt z za
kresu gospodarstwa kobiecego p. t „Or
ganizacja pracy'', który wygłosiła p. 
Kam. Nitschowa, znana prelegentka za- 
djasitacji katowickiej z działu ..gospody
ni śląska“. Odczyt wygłoszony przystę
pnie i obrazowo poruszał nezmiernie cie 
kawę zagadnienia z zakresu cwganiizacjd 
gospodarstwa domowego i wywołał oży
wioną dyskusję, która była żywym do
wodem zainteresowania słuchaczek dla 
omawianych sipraw. P. Nitschowa zachę
cała słuchaczki do aakladiamla L zw. ko
operatyw orgamiizacji pracy i myśl ta 
powinna znaleźć oddźwięk wśród miej
scowych działaczek na niwie społecznej.

! Teatr w Katowicach.
REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO, 

środa, dnia 16 b. m. „Jej tancerz“ pretnje- 
ra 7.30 wiecz.

Piątek, dnia 18 b. m. „Halka“.
Sobota, dnia 19 b. m. „Pani Prezesowa".
Niedziela, dnia 20 b. m. „Szklana Góra“ 

pop. 5.30.
Niedziela, dnia 20 b. m. „Pomsta Tontko- 

wa“ 7.30.

X SŁUŻBA WOJSKOWA JEDYNYCH 
ŻYWICIELI RODZIN. W związku ze 
zbliżającym się terminem wnoszenia per 
diań w sprawie odroczeń służby wojsko
wej jedynym żywicielom rotlain. poda
nia takie należy składać dopiero po za
kwalifikowaniu ich przez komisje pobo
rowe do kat. „A“. Starający się o odro
czenia ma podstawie praw jedynego ży
wiciela winien, wnieść podanie w temmi- 
nii.e najpóźniej 30-dmiowym od. momentu 
uianania go za zdolnego do służby woj
skowej lub jeśli okoli azności uzasad
niające prawo do odroczemia powstały 
dopiero po upływie tego terminu — naj
później w przeciągu 30 dni od powstania 
lub uzyskania wiadomości o tych okoli- 
eznościach.

Za jedymych żywicieli mogą być u- 
ważani: syn niezdolnych do pracy rodzi 
ców, wdowy lub wdowca, syn niezdolnej 
do pracy nieślubnej matki, rodzony i 
przyrodni brat osieroconego i do pracy 
niezdolnego ślubnego i nieślubnego ro
dzeństwa, wnuk ndezdiałnych do pracy 
dziadków, względnie dziadka lub babki 
z lin jd prostej, o ile osoby te nie posia
dają zdalnych do pracy dzieci.

Do padania o uznanie za jedynego ży
wiciela petenci winni załączyć: wyciąg 
z ksiąg stałej łudności, obejmujący 
wszystkich członków radzimy poborowe
go, metrykę śmierci rodziców, o ile które 
z nich zmairlo i odpis posiadanego doku
mentu wojskowego.
X JAK ZAPOWIADA SIĘ RUCH BU
DOWLANY? Osoby, mające zamiar bu
dować, zwykle w okresie zimowym za
łatwiają formalności, związane z za
twierdzeniem planów i uzysfcainiem in
nych potrzebnych dowodów, tudzież 
zajmują się gromadzeniem muter jadów 
budowlanych. Otóż sądząc z ilości do
tychczas windesiicmych podań o zatwier
dzenie planów, w tym roku w miastach 
Zagłębia. ruch budowlany zapowiada 
się nie nadzwyczajnie, co przypisać n&- 
leźy trudnym warunkom ogólnym, a 
głównie pogłoskom, że w roku bieżącym 
z funduszu na rozbudowę miast nie bę
dą udzielane pożyczki. Dotychczas 
ruch budowlany najlepiej zapowiada się 
w Będzinie^ najgorzej, jak zwykle, w 
Dąbrowie, Zapowiedź słabego ruchu bu
dowlanego ■ potwierdza ją także właścaćie 
le cegielń, którzy skarżą się na brak za
mówień, w następstwie czego nie moigą 
robić odpowiednich przygotowań, aby 
nie narazić ®ię na stiraity. Słowem, spra
wa ta na naszym terenie nie zapowiada
.się nadzwyczajnie i wątpić należy, czy kich, wyboæ dedegacyj. 
i później oJegnie poprawia. '

BALSÀH
BEHGÀLSKI

KAWBKiEGO
ZMlECWUJĄCy
SPRAWIA NATYCHMiMTOWA 

ULC.Ę W BÓLACH
BEUMATYCZNYCM
ARTRETYCZNYCH
HEWRÂLGCZNYCH^

Pierwsze posiedzenie
NOWEGO ZARZĄDU SOSNOWCA.
Wczoraj odbyło się pierwsze posiedze

nie nowego Zarządu miasta pod przewo
dnictwem prezydenta Mairczyńskiego. . 
Na posiedzenia tem nastąpił rozdział a- 
gend pomiędzy poszczególnych człon
ków Zatnządu. P. prezydent Marczyński 
objął dziad finansowy i budownictwo, 
wiceprezydent Jaróa kanalizację, w®ir- 
sztaity miejskie, ławnik deceinnent ~ 
browolski szkolnictwo, ławnik 
fttaedit — opiekę społeczną.

Poza tem. omówiono niektóre 
kwestje związane z gospodarką miejską 
jak również sprawę porządku obrad 
Rady miejskiej w cłndu. juitrzejszym.

Do-
Alim-
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X WAŻNE DLA RZEMIEŚLNIKÓW. 
Stosownie do nowej ustawy przemysło
wej, rzemieślnicy, nie posiadający wy
maganych dowodów celem otrzymania 
uprawnienia do wykonywania swego za
wodu i otrzymania kairtty rzemieślniczej, 
muiszą się zwracać do województwa o 
otrzymanie it. zw. dyspensy. Otóż stwier 
dizić należy, iż władze nadzorcze nie ro
bią w tym' wypadku żadnych truidimośoi 
i wydają potrzebne zezwolenie, chodzi 
bowiem o to aby raiz nareszcie sprawa 
rejestracji została -zakończona i wszyscy 
rzemieślnicy otrzymali stosowne dorwo- 
dy. W związku z tem należy zwirócić u- 
wiagę zainteresowanych, aby nie lefcee- 
wanzyla przepisów oraz własnej sprawy i 
beaiwairumkow postarali się o wymaga
ne dowrady, gdyż ma teranie naszego po- 
wiata konitrotla już się rozpoczęła i oso
by, nierposiadające obowiązujących za- 
świadczeń, będą pociągane do odpowie
dzialności, narażając się na szereg nie- 
pnzyjemncści i dotkliwe kary.
X TŁOK W KASACH SKARBOWYCH. 
Wczoraj, jako w ostatnim dniiiu wykupy 
wanta bez kar świadectw handlowych 
i przemysłowych, w kasach skarbowych 
panowali niebywały ścisk, gdyż całe gro
mady łudzi dopiero w ostatnim drabi 
zgłosiły się po kupno potrzebnych świa
dectw. Ścisłych obliczeń eo do ilości wy, 
kupionych dotychczas patentów na rok 
bieżący, narazi« brak, natomiast z pro
wizorycznych zestawień widać, iż liczba 
uiewryhupianych świadectw wynosi oko
ło 20 proc. Jest to podobno zjawisko nar 
malme i zwykle dopiero w końcu stycz
nia sprawia ostatecznie aię wyjaśnia i 
wtedy można się zorientować dokładnie 
w ilości wykupionych świadectw.
X PODZIĘKOWANIE. Wszystkim tym, 
którzy przyczynili się hojnymi datkami, 
do urządzenia „choinki“ dl,a najbiedniej
szej dziatwy paraf. Nowosieleakiej, a 
więc firnom: C. G. Schön, Hir. Renard, 
Katarzyna, Fitzneir i Gamper, Siła, ora® 
p. Beirnjwdzikiewiezowi, p. Garnkowi i pa
ni Z. Kowalskiej ®a ofiarowane pończo
szki diła dzieci, zarząd Ligi Katolickiej 
w imienin nieobecnego księdza ptrobos®- 
cza Mataunk'ierwicza składa tą dragą ser- 
deczne podziękowanie fiitewpolskieffl 
„Bóg zapłać“.
X IH PLENARNE POSÏEDZENÎT RA
DY MIEJSKIEJ m. Sosnowca odbędzi® 
się w czwartek, dnia 17 hm. w sali po- 
siedzeń Rady miejskiej, o godz. 7 i pól 
wiecz. Porządek dzienny : wprowadzenia 
nowych radnych na miejsce pip.: Jairży, 
Kurka i Almstaedita, powołanych do za
rządu miasta, wybór komisyj raddeo
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sądów PRACY.
w związku z rozporządzeniem Prezy

denta Rapliłej o sądach pracy w Sosno
wcu przewodniczącym sądu pracy wy- 
znaczony został p. sędzia Janczewska, a 
w Dąbrowie p. sędzia Rylmąn.

Co się tyczy ławników, to z powodu 
wielkiej ilości zgłoszonych, kandydatów 
Minister sprawiedliwości, jeszcze niko- 
w nie mianował. Nastąpi to prawdopo
dobnie w niedługim czasie. W Sosnowcu 
będ'zie z każdej grupy (pracowników i 
•i-acodawców) po 64 ławników, a w Dą
browie po 35. Zastępców dwa razy tyle.

X POSIEDZENIE RADY M. BĘDZINA 
odbędzie się w czwartek 17 bm. w sali 
Qh,rz. Towarzystwa Dobroczynności na 
o-órze Żarnikowej. Na porządku obrad: 
przyjęte protokułu z poprzedni ego po- 
siedzenia i wybór członków zarza/łu mia 
gta: prezydenta, wiceprezydenta i 4 ła
wników.
X ZABAWA TANECZNA NA MA
CIERZ SZKOLNĄ. W sobotę dnia 19 bm. 
odbędzie się w salach Twa dobroczynno, 
ścii na górze Żarnikowej w Będzinie za
bawa taneczna na korzyść P. M. S-, na 
którą oprócz członków i ich rodzin wy
biera się Liczne gnano osób z Będzina i 
okolic. Wejście za zaproszeniami. Komi
tet przygotował wielę niespodzianek. 
Początek o godz. 10 wiecz.
X PRZEGLĄD FURGONÓW PIEKAR
SKICH I RZEŹNICZYCH. W dniu wczo
rajszym kómisja magistracka dokonała 
przeglądu furgon ów piekarskich i rze- 
źnickich. Kilka furgonów wybrakowano, 
w kilku furgonach kazano dokonać po
prawek z terminem miesięcznym, a wię
kszość furgonów okazała eię w stanie zu
pełnie dobrym. Przegląd naogół wyka
zał odpowiedni stan furgonów co zasłu
guje na specjalne podkreśl emie.
X CHOINKA DLA NAJBIEDNIEJ
SZYCH DZIECL W niedzielę dnia 13 sty 
czata o godz. 5 pppoł. w lokalu „Młodzie
ży katolickiej“, staraniem zarządu Ligi 
Katolickiej paraf. Nowos.ieleckiej urzą
dzono „choinkę“ dla najbiedniejszych 
dzieci parał'j i w liczbie 140. Na całość 
złożyły się zabawy i gry pod kierownic
twem nauczycielek i pań z zarządu. Na 
zakończenie rozdano dzieciom paczki za
wierające słodycze. Dzieci batrclzo bie
dne znalazły w swych paczkach pończo
szki.
X Z MIESZKANIA. Do mieszkania Heir- 
sza Chmielnickiego w Sosnowcu w cza
sie jego nieobeoniości dostali się po u- 
przediniem otwarciu drzwi podrobionym 
kluczem nieznani sprawcy, przyczem 
skradli dwie poduszki i prześcieradło 
wartości 100 zł. Poszkodowany zawiado
mił o kradzieży policję.

Z ŻYCIA TOWARZYSTWA ARTYSTYCZNO- 
LITERACKIEGO W SOSNOWCU.

T. A. L. w Sosnowcu nie sprzeniewierza
jąc się tradycji poprzednich lat, również 
i w tym karnawale urządza baL

Dotychczasowe zabawy T. A. L‘u cieszyły 
się zawsze dużem powodzeniem będąc pod 
względem swojej oryginalności istotną atra
kcją karnawałowego okresu.

tajemnica powodzenia i każdorazowego 
zainteresowania się społeczeństwa zabawa
mi urządzanemi przez T. A. L. tkwi nietylko 
w tem, że wszelkie poczynania T. A. L‘u 
są zawsze nader mile widziane i popierane 
przez publiczność, ale że istotnie urządzane 
bale swoim charakterem, wyrazem ze
wnętrznym oraz treścią zabawy daleko od
biegają od powszechnie przyjętego szablo
nu, dając nietylko artystyczność dekoracji, 
ale i szampański humor z całym szeregiem 
niespodzianek.

Przypuszczamy, że i tym razem zapowie
dziany bal, nie zawiedzie pokładanych na
dziei i będzie nietylko równy poprzednim, 
®ię je nawet przewyższy, ściągając jak- 
najszersze koła zaproszonych gości.

Bal jako zabawa kostjumowo-maśkowa 
odbędzie się dnia 9 lutego w salach teatru 
miejskiego w Sosnowcu. Dekoracje sal w 
stylu nowoczesnym projektowane i wyko
nane będą przez artystów - malarzy, człon- 

1- A. L u pp.: W. Araszkiewieża, 
”. Detkego, G. Martina, A. Paweię, F. Rem- 
bertowskiego, L. Rychtera, J. ’ Szyllera. 
J. Wrzesińskiego i Cz. Zmigrodówpę.
, Przewidziane jest urozmaicenie balu kon
kursami najróżnorodniejszego rodzaju i 
charakteru, co dla pięknych pań powinno 
być przyciągającą atrakcją. Orkiestra wy
borowa jazz-bandowa.

Pożądana jaknajwiększa ilość stylowych 
kostjumów i masek, zasadniczo jednak obo
wiązuje strój balowy.

Wejście wyłącznie za zaproszeniami.
Przygotowawcze czynności są w pełnym to 

ku, a bliższe szczegóły w miarę zbliżania się 
terminu będą.»się ukazywały zarówno za po- 
srednictwem szanownej, uczynnej miejsco
wej prasy jak też i afiszów. 584
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Snintna
Zdaaizył się w sąsiedztwie wypadek, 

będący komicznym epizodem życia 
towarzyskiego. Opowiada o nim 
przyjaciel p. W. K.

Otóż p. W. K., urzędnik pewnego 
towarzystwa przemysłowego, dobrze 
sytuowany i posiadający ogładę to- 

: warzyską, 
zakochał się w jedynaczce, 

pannie Hali...
Panna zamożna i rozgrymaszona

BagsssMas

l liii® lin «di
[Istnieje n yśl rew ndykowan»a iunduszów użytych 

na cele
[ W związku z artykułem, zamieszczo

nym w niedzielnym numerze „Kurjera 
Zachodniego“ o socjalistycznej goiapo- 
darce w Dąbrowie, oitrzymaiiśmy list z 
opisem treściwej hiistorji powstania tea
tru ■socjalistycznego i bezceremonialnym 
szaśtonięm gasoszem publicznym na ten 
budynek.

Otóż początkowo socjaliści nabyli 
tylko frontowy budynek, pragnąc w Dą
browie utworzyć siedzibę swej partji. 
Po dzyskaniu niepodległości państwa, 
towarzyszom zaczęło się nadzwyczaj do
brze powodzić, to też dzięki poparciu 
towarzyszy z Warszawy, przystawili w 
niedługim czasie do budowy prawej ofi
cyny. W milairę powodzenia — rosły ró
wnież apetyty i wkrótce powstał projekt 
budowy teatru.

Wzięto się do tego bardzo sprytnie. 
Mianowicie, ntworzono tzw. „Stowairzy- 
szenie domów Indowych.“,: czyli instytu
cję społeczną, aby pod jej egidą zreali
zować swój projekt.

W rzeczywistości placówka ta nikogo 
nie repTeizenitowała, nazwa jej brzmiała 
jednak bardzo ładnie, gdyż domy ludo
we miały jeszcze z czasów zaborczych 
jeknajleipszą tradycję, jako ogniska u- 
świadamiamia narodowego, a nazwa ta 
tembardziej mogła się podobać, że nowa 
instytucja miała być organizacją bezpa®*  
tyjną.

Tymczasem było to tylko sprytne po
sunięcie taktyczne, potrzebne do zdoby
cia pieniędzy, na budowę, boć wiadomo 
ogólnie, że towarzysze nigdy swych pie
niędzy nie posiadali i wszelkie zamie
rzenia przeprowadzali zawsze cudzym 
kosztem, zgadnie ztresztą z programem 
stronnictwa.

Z chwilą zdobycia przez socjalistów 
wpływu w Magistracie, zaczęło się ko
rzystanie z pieniędzy miejskich na cele 
partyjne. Robiło się to w sposób formal-

W. K.

i

Warunki pielgrzymki do Rzymu.,

I 
!

Komitet, organizujący z okazji jubile
uszu 50-lecia kapłaństwa Ojca św. Piu
sa XI narodową pielgrzymkę do Rzymu, 
podoje następujące warunki tej piel
grzymki :

Dla pielgrzymów, jadących kfasą 5, 
koszta podróży wynoszą 650 zł. Zo tę su
mę otrzymują: przejazd od granicy do 
Rzymu i z powrotem, żywienie po dro
dze i w Rzymie, noclegi w hotelach, je
dnak nie w pojedynczych pokojach, lecz 
po kilka osób w jednym pokoju, a w 
Rzymie w ogólnych salach; sumą ta o- 
bejmuje też paszporty, wizy, przejazdy 
z dworców i do dworców, autobusy itp.

Dla pielgrzymów, jadących klasą 
drugą, koszta wynoszą 1.110 zł. Otrzy
mają za to wszystko to, co pasażerowie 
trzeciej klasy oraz pojedyńcze pokoje 
(lub na życzenie podwójne dla rodziny) 
w drugorzędnych hotelach.

Dla pielgrzymów, jadących klasą pier 
wszą, koszta wynoszą 1.375 zl. Otrzyma
ją za to wszystko, co pasażerowie klasy 
3 i 2, oraz pojedyńcze pokoje w hote
lach pierwszorzędnych (nie luksuso
wych). V/ pociągu specjalnym, o który 
się komitet wystara, będzie jeden sypiał 
ny dla 18 osób, z dopłatą normalną Zgło- ' 
szenia do tego wagonu przyjmuje się, 
ale z zastrzeżeniem, że uwzględnienie 
próśb w tym względzie uzależnione bę
dzie od orzeczenia całego komitetu.

Koszta obliczone są od granicy pol
skiej— od Petoovice do Rzymu i z po- | 
wtrotem do gmaaucy. Na dojazd od. miej- s

przygoda miłosna nie^aiahgo amaita.
inie zwracała uwagi na nieśmiałego 

naogół adoratora, aczkolwiek prawie 
oodzienie bywał w domu jej rodzi
ców.

Te ciche i nieodwzajemniane zalo
ty trwały przeszło rok i p. W. K.

nie potrafił się zdobyć na krok 
stanowczy,

do czego zresztą nie zachęcało go za
chowanie panny Hali.

Aż wreszcie p. W. K. postanowił na 

partyjne. [
ny, a kiedy po pewnym czasie budowa 
teatru pociągała za sobą coraz większe 
wydatki, umiano i z sąsiednich samorzą
dów wydobyć na ten ceil znaćane kwoty." 

W rezultacie stanął okazały teatr i du
ży dom mieszka Lny z dworna oficynami 
i wtedy wyszło na jaw istotne znaczenie 
azuminiie zwanego Stowarzyszenia domów 
ludowych, w którym mieszkania i skle
py powynajmowano osobom prywatnym, 
a część mieszkań zajęli przywódcy par
tyjni.

Robotoikom otwarły się oczy. Miasto 
nie posiada szpitala, przytułku, domu 
noclegowego iiip. urządzeń, w dodatku 
dzięki pożyczce ulenowskiej znalazło się 
w bardzo ciężkich warunkach, a tym
czasem towarzysze, rzekomi obrońcy 
klasy pracującej, wybudowali najwię
kszy gmach w Dąbrowie, z którego do
chód pójdzie na cele partyjne. j

Aby wyzyskać należycie salę teatral
ną, urządzono w niej kino, przyczem 
bezceremo.n.jaliność swą socjaliści po&u- i 
nęli tak daleko, iż nawet aparat klneima- j 
tograficzny wraz z urządzeniem kuplo- I 
no za miejskie pieniądze, aby natsitępńiie 
osobie prywatnej wydzierżawić kino i 
za pieniądze, publiczne stworzyć sobie 
nowe źródło dochodu.

Postępowanie socjalistów nikogo nie 
diziwi, natomiast ogólne zdumienie wy
wołuje stanowisko władz nadizorczych, i 
które znając doskonale istotę sprawy, l 
pozwalają na podobne szafowanie gro- f 
szem publicznym na . cele partyjne, j 
zwłaszcza, że miasto znajduje się w tak j 
trudnych warunkach. '

Na szczęście gospodarka ta już się 
skończyła i słychać, że z uwagi na kry
tyczny stan finansów miejskich mają 
być podjęte kroki w kierunku wywiń- ' 
dykowąnia bodaj części pieniędzy miej
skich, zużytych na cele partyjne

Isoa zamieszkania do Zebrzydowic i z po
wrotem komitet naideśle zaświadczenia, 
.uprawniające do otrzymania ulgi kolejo- 
i wej w Polsce. Sumy powyższe podane 
są przy obecnym stanie waluty polskiej 
i włoskiej, oraz przy obecnych cenach 
we Włoszech (i na kolejach).

Pierwszą ratę w kwocie 300 zł. nale
ży wnieść najpóźniej do 15 marca b. r. 
drugą w kwocie 300 zł. (dla klasy 3 — 
150 zł.) do 1 maja b. r.; pozostałe sumy 
najpóźniej 15 czerwca. Pieniądze należy 
wpłacać tylko do głównego Komitetu w 
Warszawie, ul. Marszałkowska Nr. 149 
(lokal Stowarzyszeń Zjednoczonych Zie
mianek) na ręce skarbniczki, p- Eleono
ry Czarnowskiej. Paszporty będą ogól
ne, przeto wyjazd z Polski i powrót bę
dzie m. usiał być wspólny. Punkt zbor
ny w Dziedzicach. Do 1 iipca wszystkie 
formalności będą musialy być załatwio
ne, lista i liczba pielgrzymów ustalona, 
gdyż w czasie wakacji delegat główne
go Komitetu wyjedizie do Rzymu, aby 
po drodze i w Wiecznem Mieście wszyst
ko urządzić, stosownie do liczby i rodza
ju osób zgłoszonych. x

Wyjazd z Polski nastąpi dnia 26 wirześ 
nia, powrót 12 października. Po drodze 
pielgrzymka apędizi po 2 dinii w Wenecji 
i Florencji, do Rzymu dojadzie 2 paź- 
dizieinmika rano; pobyt w Rzymie 9 dni.

Komitet prosi, aby interesanci wskazy 
Walii dokładnie swój adres, oraz diecez
ję, do której należą, oraz którą klasą za 
mierzą ja podróżować

Nowy Rok postawić wszystko na je
dną kartę i oświadczyć się. Nie. miał 
jednak odwagi uczynić tego osobiś
cie, napisał przeto płomienny list z 
wyznaniem swych uczuć i kupiwszy 
piękną bombonierkę z czekoladkami, 

włożył między łakocie dokument 
swej miłości

i posłał go w ten sposób wybrance 
swego serca.

Panna Hala ucieszyła się bombo
nierką nie dlatego, że była prezentem 
od p. W. K., lecz z tej przyczyny, że 
przybył jego podarunek gwiazdiko- 
wy^dla guwernantki, panny Hildy.

Guwernantka ta była kobietą, moc
no nadszarpniętą zębem czasu. Mię- 

j dzy uczenicą o mistrzynią niemiec- 
j kiej wymowy panował b. serdeczny 

stosunek i panna Hala,
nie otwierając nawet bombonierki, 

złożyła ją obok innych podarków 
noworocznych w pokoju guwernant
ki.

Jakież było zdziwienie zasuszonej 
w latach lecz pełnej niezaspokojone
go temperamentu Niemki, gdy otwo
rzywszy bombonierkę, znalazła w 
niej

namiętny jak wulkan list
p. W. K. Nie wątpiła już ani na chwi
lę panna Hilda, że cały ten wylew u- 
czuć był skierowany do niej. Nie mo
gła nawet usnąć Ugodzona strzałą A- 
mora guwernantka, wzruszona na- 
głem przeżyciem szczęścia i radosne
go wzruszenia. A gdy świt zaróżowił 
jej panieński pokoik, zaczęła się w 
najpiękniejszą suknię ubierać na 
przyjęcie oblubieńca, który niewąt
pliwie zjawi się osobiście, zaproszo
ny do jej państwa na obiad.

Nie zdradzając się przed nikim, 
: panna Hilda uprosiła gospodynię do

mu o miejsce prizy stole naprzpeiwko 
p. W. K. Gdy

nadeszła pora obiadu
i gość się zjawił, wzruszona guwer
nantka, siedząc przy stole, przyoble
kła twarz w szczęście niewypowie
dziane, wycieni-owane całą warstwą 

| szminki i bielidła, a dekolt jej — ni- 
[■ żej wieku i miary głęboki — oraz bu- 
- fiasta fryzura miały pokazać panu 
■ W. K., że wybór jego serca był 
i trafny.

Tymczasem gość siedział p: 
odwrócony do córki gospod;

>rawie że 
arzy do

mu i tylko nią zajęty, a dusza jego 
była pełną ciemnych przeczuć i 

chwiała się miedzy nadzieją
i zwątpieniem, 

gdyż urocza panna Hala jakby ni« 
zwracała uwagi na niego. I panna Hil
da w podobnym nastroju niepewności 
spożywała obiad, lecz jak to czynią 
wszyscy zakochani — tłomaczyła so
bie to zachowanie adonisa jego nie
śmiałością, którą należało zlikwido
wać. Nie można mu było dodać w tak 
subtelnej sprawie otuchy w obecno
ści kilku osób, ale jak tylko obiad się 
skończył, podeszła obcesowo do p, W.

: K. i podając mu rękę szepnęła:
— Wyznanie pańskie przyjęte. 

Bądź pan pewien najgorętszej wza
jemności.

Usłyszawszy to p. W. K. omal nie 
oszalał z radości i

omal nie uściskał panny Hildy, 
w której ujrzał nagle cudownego po
średnika panny Hali.

' I tracąc panowanie nad sobą, 
wprost zatoczył się ku sofie, na któ
rej siedziała panna z matką, wyko-, 
nał rękami jakiś niepoczytalny ruch i 

z radosnym jękiem rzucił się 
do stóp panny Hali.

— Nic mnie już teras nie powstrzy
ma... W obliczu matki Twojej... —- 
bełkotał.

Zrobiło się istne kino. Chciano już 
telefonować po lekarza, a nawet dof 
komisairjatu policji. Trzy godziny 
przeszło, nim się wyjaśniła cala spra
wa.

W rezultacie panna Hilda choa-a 
położyła się do łóżka, a niefortunny 
amant opuścił miejscowość, w której 
spotkało go tak przykre nieporozu
mienie.

Stąd sens wynika dla zakochanych 
że lepiej wrzucać listy miłosne dś 
skrzynki pocztowej, niż do bombo 
nięrki.
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Ofiary na Krzyż
złożone w naszej Administracji.

Na wzniesienie Krzyża, zniszczonego 
przez bluźnierców • zbrodniarzy na ro
gu ulic Piłsudskiego i leatralnej w So
snowcu złożyli w naszej Administracji: 

Telęfom.istti]ai eewtoali sosniowaeckiej zł. 
46.20 gr.

X KRADZIEŻE SAMOCHODOWE. Od 
pewnego czasu na terenie Sosnowca dzia 
ła szajka nieuchwytnych złodziei, któ
rzy okradają garaże samochodowe. Nie 
tak dawno dokonano kradzieży części 
samochodowych w garażu mec. Hefftma- 
na, w garażu przy ulicy Teatralnej 1, a 
znów teraiz zawiadomiono policję o 
dwuch nowych podobnych wypadkach 
kradzieży. Mianowicie w nocy z 12 na 
13 brn. hiezmami sprawcy włamawszy się 
do garażu fabryki wódek w Sosnowcu 
Posmykiiewieża 6ikradJi dwa tylne koła 
samochodowe, wartości 1100 zł. W dru
gim wypadku skradiziono koło zapasowe 
wairtości 350 zł. od samochodiu Szłosarka 
Józefa ze Świętochłowic. Kradzieży tej 
dokonano nie z garażu lecz na ulicy So
bieskiego w czasie krótkiego postoju a- 
uta przed restauracją. Wytropieniem 
złodziei zajęła się energicznie policja 
miejscowa i spodziewać się należy że w 
najbliższym czasie sprawcy zostaną u- 
jęci. .

Z życia fzoe eślników
W SOSNOWCU.

W ub. niedzielę odbyło się w loka
lu Towarzystwa rzemieślniczego w 
Sosnowcu organizacyjne zebranie ce
chu murarzy. Starszym cechu wybra
no p. Jana Bednarka, pod,'starszymi 
pp.; Antoniego Lufta i Jana Górskie
go, członkami zarządu pp.: Stefana 
Kaszyckiego, Stanisława Krynickie
go, Józefa Kubickiego. Zastępcami 
członków zarządu wybrano pp.: Hie
ronima Tobisa, Walentego Lecha, Mi
chała Zapióra. Do sekcji informacyj
nej w sprawach czeladniczych wy
brano pp.: Teofila Plebanka i Włady- 
6Kwa Targońskiego, do sekcji opie
ki nad młodzieżą zatrudnioną u maj
strów murarskich pp.: Wacława Ja
strzębskiego i Józefa Trojanowskie
go.

W dniu 20 bm. odbędzie się spra
wozdawcze zebranie cechu szewców, 
a w dniu 27 bm. organizacyjne zebra
nie cechu fryzjerów.

Gdzie są właściciele
ZWYCIĘSKICH DOLARÓWEK?
89.000 dolarów czeka w Banku Pol

skim na swoich właścicieli. Jest to 
suma wygranych premij „dolarówek“ 
które nie zostały dotychczas podjęte.

Oto lista wygranych, a niepod ję
tych premij. Może się znajdą ich wła
ściciele?

40.000 dolarów — Nr. 341248. 
8.000 doi. — n-ry: 68599 857374 
3000 doi. — n-ry:150885 373504. 
1000 doi. — n-ry: 194740 428420 

4993_8 552797 613239 637754 859832
860058 870115.

500 doi.—n-ry: 87142 104963 204867 
224652 236074 368530 425027 440034
550123 585990 599539 772338 774034
846557 913547 944316.

100 doi. — n-ry 4730 20375 20390 
24G09 50990 55657 58409 59151 69026 
72005 74869 78413 79972 80692 91298 
91382 93596 113729 118563 121373
156447 156540 156801 141875 157989
170645 174253 187395 191805 197283
210726 216151 225250 236446 239505
251031 258866 320867 330364 345796
549219 553126 358952 359438 361432
592818 404350 407363 413855 428724
451340 479900 482457 502989 525389
525449 527416 -528962 556058 540366
5^3878 5.59649 589277 599894 603557
615185 614450 626970 646305 653789
656649 659042 681785 690151 712591
715484 734716 746642 766527 769305
778879 785689 804044 807718 808115
811077 857089 845095 844002 848914
852767 857445 859726 863061 875209
889052 913862 954270 971910 977118
995033.

Zawidowa samolifczyal
I TYM RAZEM ZOSTAŁA URATO 

WANA.
W Sosnowcu przy ulicy Piłsudskiego 

106 zamieszkuje wraz 2 rodaicami i sio
strą nieiaka Anna Keaikówna, prosty

tutka, sprawiająca wiele kłopotu policji.
Bardzo często zdarza się, że do komi- 

sanjaitu zgłaszają się poszkodowani, któ 
rzy zawarłszy przygodną znajomość z 
Koizikówną, złożyli jej wizytę w miesz
kaniu, w czasie której ginęła im w nie
wyjaśniony sposób gotówka.

Pozatem Koaiikówna ma niezwykłą 
manję trucia się i niejednokrotnie już 
usiłowała rozstać się z życiem. Kończy 
się zwykle tylko na zamiarze, bowiem

ZYCIE GOSPODARCZE.
Sprzedaż na raty.

Można bez przesady powiedzieć, że za
wrotna, jak dla Europejczyka, chłon
ność rynku amerykańskiego, jest rezul
tatem racjonalizacji sprzedaży, ważniej
szej bodaj od racjonalizacji .produkcji.

Jednym z tych składników racjonaliza 
cji, który doszedł w Stanach Zjednoczo
nych A. P. do perfekcji, jest organiza
cja sprzedaży na raty. Niema artykułu, 
od najdrobniejszego narzędzia gospodar 
stwa domowego aż do nieruchomości, któ 
regoby nie można było dostać na długo
terminowe raty.

Amerykan,ie rozumiejąc, że wypłacal
ność klijenta zależna jest od stosunku 
wysokości spłaconych rat do ogólnej su 
my przeciętnego zarobku, przedłużyli o- 
kres spłacania do nieznanego u nas ma- 
ximuim. Wysokość raty doprowadzona 
jest przez to do kwoty, nie będącej dla 
nikogo ciężarem. Ten system pozwolił 
handlowi amerykańskiemu wszechstron
nie wykorzystać dążność każdego czło
wieka do posiadania przedmiotów użyt
ku ntietylko codziennego, lecz i wygody 
lub nawet komfortu.

Należy podkreślić, że udział w sprze
daży na raty bioa-ą w Ameryce również 
firmy najpoważniejs~e i najsolidniejsze. 
Sprzedawca amerykański nie liczy na 
małe grono zamożnych klijen.tów, lecz 
przeciwnie, na szerokie masy średnioza- 
robkujących obywateli i wcale nie uwa
ża, aby firma była przez to mniej solid
na i poważna i aby sprzedaż na raty 
przynosiła ujmę.

System jednak sprzedaży na raty nie 
mógłby się w Ameryce tak rozwinąć, 
gdyby nie był noirmowany przez odpo
wiednie przepisy prawne. Podstawowym 
przepisem jest „gwarancja kapitału“, o- 
rzekająca, że towar, choćby najdrobniej

Kronika ^o
TŁUMNY UDZIAŁ WYSTAWCÓW W P. I

W. K. Głęboka troska i zabiegi czynników 
organizacyjnych Powszechnej Wystawy 
Krajowej, aby wielki pokaz dorobku naro
dowego Polski wypad! najokazalej, spotka
ły się z należytem zrozumieniem szerokich 
sfer społeczeństwa całego kraju, które po
djęły się obowiązku wzięcia czynnego u- 
działu w Wystawie. Najdokładniejszym 
sprawdzianem tego gremialnego udziału jest 
sporządzone na 1 stycznia rb. zestawienie 
zgłoszonego metrażu eksponatów we wszy
stkich grupach przemysłowych. I tak prze
widziany metraż użytkowy w pawilonach, 
jaki na wolnem polu w pełnych 100 proc, 
zajęły: górnictwo i hutnictwo, przemysł naf
towy, przemysł szklany, przemysł chemicz
ny, przemysł przerobu produktów zwierzę
cych, przemysł graficzny, przemysł drzew
ny, przemysł włókienniczy, przemysł galan
teryjny, przemysł zabawkowy, przemysł lu
dowy, budownictwo i przemysł mineralny. 
Przemysły: metalowy, maszyn, narzędzi i a- 
paratów, środków przewozowych, elektro
techniczny, spożywczy, meblarski, konfek
cyjny, papierniczy zgłosiły już metraż w 95 
—98 proc. Dla zgłoszonego metrażu przemy
słu muzycznego zabrakło nawet miejsca.

BUDOWA STOCZNI W GDYNI W dniu 1 
lutego upływa teęmin ostateczny nadsyłania 
ofert na budowę wielkiej stoczni w Gdyni, 
której przeznaczeniem będzie naprawa i bu
dowa statków Jak dotychczas, napłynęło 
około 10 ofert od firm angielskich, francu
skich i belgijskich. Rozstrzygnięcie przetar
gu zapewne nie nastąpi wkrótce po upływie 
terminu składania ofert, gdyż będą one wy
magały prawdopodobnie ściślejszego uzgod
nienia z warunkami terenowemi.

WYCIECZKA NA BLISKI WSCHÓD. 
W związku z poszukiwaniem nowych ryn
ków zbytu, w szerokich kołach handlowych 
i przemysłowych powstał projekt urządzenia 
wycieczki do Egiptu, Syrji, Palestyny, Tur
cji i Grecji przy udziale sfer handlowych 
i przemysłowych, rządowych i parlamentar
nych i prasowych. Według projektu wy- 
wycieczka ma potrwać około 4 tygodni i u- 
rządzona będzie w marcu lub kwietniu b. r. 
Jak się dowiaduje agencja Press, Mini
sterstwo przemysłu i handlu, wyraziło goto
wość poparcia zrealizowania projektu w gra 
nicach możliwości, o ile udział w wycieczce 
zgłoszą eksporterzy o pełnych kwalifika
cjach kupieckich. Departament handlowy' 

I

■ . ___ . .......... I
przystąpi! już do zbierania zgłoszeń w za~ J 
rządach organizacyj i poszczególnych firm,

I

albo zamaiłą dawkę trucizny użyła albo 
też udzielono jej szybkiej potmocy.

Podobny wypadek miał miejsce w no
cy z ub. poniedziałku na wtorek. Kozi- 
kówna w celu samobójczym napiła się e- 
sencji octowej. I znów przeszkodzono jej 
udać się w zaświaty, bowiem przybyłe 
na miejsce pogotowie Kasy chorych u- 
dzieliło jej pomocy, poczem w stanie nie 
groźnym przewiozło ją do szpitala miej
skiego na Pekinie.

3’

szy, kupiony na raty, póeostaje, do cza
su uregulowania ostatniej wpłaty — 
własnością sprzedawcy. Wcześniejsze 
zbycie towaru przez nabywcę traktowa 
ne jest jak przywłaszczenie, podlegają
ce bardzo surowej karze.

Powojenne zubożenie w Polsce posta
wiło również przed naszy handlem al- 
tennatywę przystosowania swych metod 
sprzedaży do zdolności nabywczej szero
kiej masy klienteli. Cz.asy inflancji pie
niądza wycisnęły na systemie sprzeda
ży rafowej specyficzne piętno dysipropcr 
cj.i między cenami kredytowemi a go- 
tówkowemi. Natomiast termin udziela
nego kredytu, wyznaczony przeciętnie na 
3, najwyżej 4 miesiące, nie stanowił 
wówczas dla nikogo ciężaru w tym bo
wiem stosunkowo krótkim czasie, każda 
należność, pod koniec regulacji, topnia
ła do drobnego ułamku pierwotnego dlu 
gu. Stabilizacja waluty zasadniczo zmie
niła pod tym względom warunki. Termin 
trzymiesięczny stal sę wkrótce niewygód 
ny i zwłaszcza w roku ub. ukazała się 
wielka ilość protestów wekslowych wy
stawianych przez kupujących na raty. 
Albowiem nabywcy niejednokrotnie pod 
pisują zobowiązanie z cala świadomoś
cią niemożności dotrzymania terminu z 
powodu zbyt dużych rat w stosunku do 
otirzywyinanych dochodów.

Jedynem wyjściem z tego prawdziwie 
błędnego kola może być zorganizowana 
akcja kupiectwa, dążąca z jednej strony 
do przesunięcia terminów płatności i u- 
stanowieniia rait minimalnych, z drugiej 
zaś strony wystąpienia do sfer mi ar od aj 
nych o stworzenie nowych przepisów 
prawnych, zgodnych z duchem czasu i o- 
Dartvch o wzory zagraniczne.

Teka.
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spoaarcza.

!
Technicznem przygotowaniem wycieczki za.j 
mie się specjalny komitet, który otrzyma 
także po-parcie placówek dyplomatycznych 
i konsularnych. Niektóre towarzystwa okrę- 
j towe wyraziły gotowość udzielenia daleko 

I idących zniżek przewozowych. Należy do
dać, że podobną wycieczkę urządziło w o- 
statnich miesiącach kilka państw a m. in. 
Niemcy przy udziale 500 osób z wielkim po
żytkiem dla interesów eksportu.

Z giDłfly warsimdei.
CEDUŁA Z DNIA 15.1

AKCJE: Bank Dyskontowy 138.00, 
Polski 190.00 — 192.00 — 191.00, B. Zw. 
Sp. Zarobkowych 83.00, Firley 55.00. Wę
giel 99.50 — 100.00 — 99.50, Nobel 24.00, 
Cegielski 43.50, Lilpop 38.25, M-odrzejów 
35.00, Ostrowieckie s. B. 96.00, Staracho
wice 93.00.

! WALUTY I DEWIZY. Nowy Jork 8.90, 
Loodyn 45.25 i pól, Paryż 54.85, Wiedeń 
125.34, Praga 26.38 i pól, Włochy 46.68, 
Bełgja 123.93, Szwajcarj-a 171.55, Stok- 
holm 258.55, Dolairówka 5 proc. 102.50 — 
104.40 — 104.00, Ziemskie Kredytowe 4 i 
pól proc. 48.50 — 48.65 — 48.62, 5 proc. 
Poż. Konwersyjna 67.00, 4 proc. P-oż. In. 
westycyj.na 112.50 — 115.00 — 112.75.

Tendencja dla walut słabsza, dla akcyj 
mocniejsza.

B.

I

KONCESJONOWANA 385SZKOŁA TAŃCÓW 
Niny Cidionsowei 
zawiadamia, że DZIŚ 16 stycznia o godz. i 
w szkole im. Prausa na uł. Nowokościelnej 
odbędzie się pierwsza lekcja kompletu dla 
SZKOLNEJ MŁODZIEŻY po zniżonej cenie 
na który przyjmie jeszcze kilka panienek- 
uczenie. 3S5
•----- -—-—■—------ —— - ..........—

Po 2C0-.360 zł. iUnoraKwi
NA WYNAJĘCIE MIESZKANIA 

DLA BEZDOMNEGO.
Nawiązując do zamieszczone g-

Erzez nas w numerze wczorajszym ar- 
ułu pt. „Dach nad głową to pół ży

cia“, p. wiceprezydent Jarźa infor
muje nas, że od kilku miesięcy nic 
zdarzyło się, aby Magistrat zarekwi
rował mieszkanie, natomiast — o ile 
zgłosi się bezdomny i prosi o dach 
nad głową — wówczas Ma.gisirat v. 
wypadkach zasługujących na uwzgk 
dnienie poleca mu wyszukać sohit 
odpowiednie pomieszczenie i zazwy
czaj przez swego funkcjonarjusz  ą 
załatwia z gospodarzem sprawę od- 
najmu, przyczem na ten cel wyzna
cza z funduszu opieki społecznej 200 
—500 zł. jednorazowo w poszczegól
nym wypadku.

Podając tę informację na użytek 
ludzi bezdomnych, zaznaczamy, że 
tego rodzaju pomoc jako dorywcza i 
bezplanowa nie może być uznana za 
Wystarczającą.

Dla ludzi, którzy znaleźli się be? 
dą_Lu nad głową, miasto prędzej czy 
później musi wybudować baraki, któ
re najpraktyczniej rozwiązują pro
blem ludzi chwilowo bezdomnych.

«agaw

KrsBita UiJtss?«.
X OPŁATEK I WIECZORNICA 
„SOKOLE“. W ub. sobotę we własnym 
lokalu, T-wo „Sokół“ urządziło opłatek i 
wieczornicę. W pięknie przybranej sali, 
przy tradycyjnym opłatku zasiadło spo
ro osób z pośród miejscowej iiniteiligancji 
i przedstawiciele miejscowych instytu- 
cyj komunałnych. Po przywitaniu 
przybyłych przez prezesa „Sokola“ p. 
Rzadik-owakiego, przemówienia wygłosili 
pp: starosta Stamirowski, prof. Gierym
ski, Okirajniow® i inni życząc „Sokoło
wi“ dalszego pięknego rozwoju. Przy o- 
świetłonej choince, zaintonowano chó
rem kolendy, pozstem wygłoszone zosta
ły przez druhny b. dowcipne i uelatne 
kuplety pod adresem niektórych osób na 
sali. Bezpośrednio po opłatku rozpoczęto-» 
tańce. Zarówno sokoli (oczywiście i so-1 
kcilice), jak i liczna młodzież z miasta 
hasali do białego rana. Opłatek w ,,So-' 
kole“ pozostawił po sobie b. miłe w-ra- 
żenic.
X ECHA TRAGICZNEJ LIBACJI W 
PRZEGINL Przed kilku dniami donosili
śmy o zatruciu się u gospodarza Górki 
w Przegina, gm. Rabsztyn, gdzie wsku
tek użycia większej ilości spirytusu od
każonego t. zw. „hrendki“, zmarl-o dwóch 
tamtejszych gospodarzy: Hrabia i Sto
łek. Obecnie dowiadujemy się, że trzecia . 
ofiara, „brendiki“, t. j. gospodarz Górka' - 
również życie zakończył.
X NAGŁA ŚMIERĆ. Dnia 15 b. m. zanari 
nagle robotnik fabryki wolbromskiej. 
19-letńi Stanisław Michalski. Policja 
wolbromska prowadzi dochodzenie nad 
wyjaśnieniem powodu nagiej śmierci.

WielKa katastrofa ohioa
Z POWODU ŚNIEŻYCY.

W związku ź szalejącą śnieżycą na 
stąpiła w poniedziałek wielka kata
strofa kolejowa między stacjami Ru- 
dańce — Kłodno na lira ji Lwów — Sa- 
E leżanka »— Kowel. Rannych jest o- 

oło 12 osób, w. tem 2 osoby bardzo 
ciężko. Przebieg wypadku był nastę-| 
pujący:

Na skut-ełk żądanej pomocy prze? j 
przez ugrzęzły w zaspach śnieżnych ; 
pociąg towarowy, wysłany został ze 
stacji na ratunek pociąg osobowy- a 
Pociągiem tym wyjechał osobiście na 
miejsce naczelnik stacji Klod.no. 
Tymczasem zniecierpliwiony długiem 
oczekiwaniem maszynista pociągu to
warowego, celem przyspieszenia po
mocy, wyjechał z parowozem ku sta
cji Ktodiio, nie zawiadomiwszy o te® 
stacji. Z powodu szalejącej zadymki 
nastąpiło zderzenie obu parowozów. 
Ciężko ranni zostali palacz pociągu 
osobowego, lżej rannych jest 10 o- 
sób. Na miejsce kaatstrofy wysiano i 
pociąg .ratunkowy ze Lwowa wraz z 
lekarzami i kilkunastu posterunko
wymi.

Zaplsujsie sle do РЖ

Klod.no
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Po№8 samoloty zbłądziły 
NA TERYTORIUM 

RZESZY niemieckiej.
Apa/rat typu „Potez“ polskiej eska

dry lotniczej w Dęblione, pilotowany 
przez dwu kapitanów, wylądował o- 
negdaj pod Oleśnicą (Oels) na Dol
nym Śląsku na gruntach niemiedaie- 
wo krouprinca. Piloci zeznali, że mie- 
6 marszrutę z Dęblina do Bydgosz
czy jednakże zmylili drogę i wylądo
wać pod Oleśnicą. Zarówno aparat, 
i -ik i obu oficerów zatrzymano dio 
d' 
ny---- ..
instrukcji. ,' .

Prawie jednocześnie według ra
portu policji gliwickiej potoki aero
plan wojskowy wylądował w Szom
bierki! obok gramicznej miejscowości 
Bobrek po sitronie niemieckiej, przy- 
cizem pito-cd w języku polskim do
pytywać się mieli mieszkańców o 
kierunek orjentaeyjny. Po półgo

dzinnym pobycie aparat odleciał w 
stronę Katowic w chwili, gdy samo
chód policji niemieckiej z Bytomia 
wyjeżdżał na miejsce Avyląd.ovra,nia. 

Balkón zawali sl$ w kinie
14 OSÓB CIĘŻKO RANNYCH.

W niedzielę 13 brn. w kinie „Nowo
ści“ we Włocławku odbywało się wie
czorem przedstawienie. Sala wypeł
niona była po brzegi. W kinie tern, o- 
srfatnio wybudowano balkon. W sku
tek wadliwej budowy balkon ten za
walił się w czasie przedstawienia na 
parter, skutkiem czego 14 osób zosta
ło ciężko rannych. Weizwane pogoto
wie przewiozło poranionych do szpi
tala. Kino zostało opieczętowane. 
Władze wdrożyły dochodzenia.

Za wdeptanie stopy
ZAMORDOWAŁ KOLEGĘ.

W niedzielę wieczorem w restau
racji „Sielanka“ w Poznaniu doszło 
do ohydnego morderstwa z błahego 
powodu. Mianowicie robotnik Józef i 
Nowak, który przybył w towarzy- s 
stwie swych kolegów do lokalu, zda- ’ 
żając do bufetu, zlekka nastąpił przez 
nieuwagę na nogę stojącemu obok 
Franciszkowi Piątkowi. Ten oburzo . 
uy ugodiził Nowaka nożem powyżej ś 
uda. Wskutek przecięcia arterji i u- 
traty przytomności Nowak padł na 
ziemię, a wówczas towarzysze jego 
rzucili się na owego osobnika, przy- 
czem wywiązała się bójka. W czasie 
bójki kilku osobników zostało pora
nionych nożem i kastetami. Nieszczę
śliwy Nowak zmarł po przewiezieniu 
do szpitala z powodu upływu krwi.

'iI
I

Жуси ministra spraw we wnętrz- |
,ż do otrzymania odpowiedniej 1

i

UWAGA!
PRZY ZAKUPNIE POKARMU DLA KA
NARKÓW i i. p. UPRASZA SIĘ WYRAŹ

NIE PRAWDZIWY 505

„KANAKI“ żądać

Wśród lazurowej toni greckiego morza 
kryfe się najstraszliwsza choroba świata.

wywozić, chorzy nie mają zaś potrzeb, 
któreiby ich zmuszały lub zachęcały do 
pracy. Każdy z nich otrzymuje skrom
ny .zasiłek państwowy i zakupuje za,te 
w jednym z trzech sklepów żywność łub 
odzież'; sklepy te zaopatrywane są w to- 
wiar z zewnątrz wyspy. Stosunkowo zna
czny jeśit tiii odbyt na wino.

Na wyspie niema żadnych władz, nie
ma też policji. Każdy wysiedlony po 
przybyciu wyszukuje sobie jakieś schrc 
iiiemie przed deszczem i chłodem moc
nym. Naogół żyją w pokoju i zgodzie; 
zdarzają się jednak także .'opętańcze 
sprzeczki i kłótnie, a nawet gwałty. Sil
niejszy dyktuje prawo. Gdy zajdzie nad 
zwyczajny wypadek pogwałcenia, spoko
ju, zjąwia.się policja, przemieszkująca 
na sąsiedniej wyspie i przywraca lad. 
Bardzo rzadko przybywa lekarz, ordy
nuje jednak tylko w wypadkach zacho- 
rzeń nie spowodowanych przez trąd. 
T^ądu pie . leczy się.. A przecież wśród 
skalarnych na pobyt w Spimadonga są 
dzneoi chorobą jelcze nie jłęitkinięte i 
są chorzy w poezątkowęm stóąjum >i ci 
mogliby być ocaleni.

Wedle zapewnień protf. Ricole, obec
ny rząd grecki podjął już pierwsze kro- 
ki dla racjonalnego traktowania tej 
sprawy. Roapoezęto od tegoi, że dzieci od 
dziełemo od chorych rodziców, a więc w 
wielu wypadkach. .ąhatowano.

Trąd, ta straszliwa plaga ludzkości na 
Wschodzie, jest chorobą tak groźna jak 
może żadna inna, a los osób, dotknię
tych tern .nacszczęściieim jest tern żalofc 
nieijszy, że cierpią świadomie bez jakiej 
kol wiek nadziei i są odrażającym postra 
chem dla całego swego otoczenia.

Obecnie podjęto usilne badania nad 
istotą tej groźnej zanaizy wschodniej i 
w tym celu zorganizowano stosowny 
instytut w Tunisie. Na czele tej placów
ka stoi tegoroczny laureat nagrody No
bla z medycyny, pirof. Chainles Ricole, 
który opieką siwą objął wszystkie kraje 
kotliny morza Śróclaicmiicgo. Na podała 
wie jego sprawozdania podajemy smut
ne szczegóły o stanie rzeczy na wyspie 
Sipiraatonga położonej w pobliżu Krety, 
a przeznaczonej na miejsce wysńedlleniia 
trędowatych, zamieszkałych na obszarze 
państwa gtrecikiego. j

Wysepka Spinalongia pierwotnie znaj
dowała się w pasaadainiiu rzeczypoEpoilii- 
tej Weneckiej, a dumna chorągiew św. 
Marika powiewała tam. do roku 1714. "W"' 
roku tym obsiaary te dostały się we wła
danie tureckie, co bez znaczniejszych 
wypadków przetrwało do dnia 13 paź- 
dzdeirtniika 1914 r. Bo oto w dniu tym 
pojawiły się na wodach pobliskich kamo 
nieuki greckie i po krótkiej wymianie 
strzałów Spinailonga stała się dziedzic
twem gircckiem. Nowi dzdediznee objęła 
ją z zamiarem utworzenia tamże wygna 
nia dla trędowatych których niebawem 
zwieziono tutaj z całego państwa. War 
biąca z oddali swą zielonością i stetrezą- 
cemi ku niebu mimami dawnych obwaro 
wań wysepką, jakkolwiek zda je się u- 
śmiechać wśród błękitnej toni i nęcić 
znużonego wędrowca, jest w istocie rze
czy roizpaczaym padołem płaczu i bólu, !

Najlżejsze drzewo na świecić 
rośnie w Ameryce i Indiach Zachodnich.

I Nie .moźnią jej jęiclnak stosować cło ce- 

z powodu, zby&iej. porowatości, i prze-; 
pusizczalnoóęi, która oprawia, że lekka 
tkainika nasiąka wodą i gniije. To też za-' 
beapięcizą .się ją od tego zapoimocą pew
nej miesżainiiiny, której głównym siklaid- 
niiikiletm jest;parafina.

I Na oko balsa przypomina topolę i 
wierzbę, alę w swej budowie wewnę-

i trizinej jest zasadniczo' odmiennia. Drize- 

| eosnla-i jodłą i irnie można go rozłupać,
’ talk jak inne: gaitumiki drzewa, wbijając ,s 

w me gweźdizie.
! Balsa rcśiiie. bardzo. szybkę i w ciągu 

cztorech pięciu, lat osiąga. 15 metrów wy 
sokośei przy przeszło 30 ctm. średnicy. 
Liście jej odzmatózają się ogroimncma roz- 
miairamii; czasami miewają do 80 cm. 
długości i prawie takiej, samej szerokoś-

i ci.

Mato kto eiysaal o bałsłe., najlżejszym j Nie możną jej jednak stosować do ce- 
znanym gatunku drzewa na całym świe- s łów przemysłowych w surowym stanie, 
cie,' dużo lżejszem, niż drzewo korkowe, 
a nawet korek.

To godne uwagi drzewo rośnie w Ame 
гусе Środkowej i Połuidruowej,. oraz w 
Indjach Zachodnich. Waga metra kubicz 
nego wynosi mniej więcej li i pół klg. 
W miarę jak staje się coraz powszech
niej znanie nabiera stopniowo coiraz 
większej wąatośca handlowej. Jest o po
łowę lżejsze od korka i 3 razy lżejsze od i wo jej jest diva razy miększej niż żółta 
białej sosny. ■

Pomimo swej lekkości balsa jest ela
styczna i dość mocna. Używa się jej do 
wyrobu pływaków, tratew,1, części łodzi 
naituinkiowych i do celów izolacyjnych. 
Tę nadizwyczaijną lekkość balsa zawdiaię 
cza cäeßkian ściankom swych bairyłko- 
wato uksiztaiłtiowainych komórek, napeł
nionych powietrzem i prawie poizbąwio- 
nych drzewnych włókien. •

grobetn żywych ludzi, miejscem skąd nie , 
ma powrotu i gdzie tylko śmierć prtzy- \ 
nosi wyzwolenie. <

W chwili, gdy rzadko tutaj widizdalny 
okręt przybija do lądu, wypełnia się 
brzeg koszmarnym tłumem ludzkich 
istot których widok i wstrząsający jęk 
ścina krew w żyłach. Stancy i młodzież, 
kobiety i mężczyźni cisną s-ię ku przy
bywającymj załamując straszliwie obo
lałe ręce, jęcząc i zawodząc jakieś, z I 
zgłębi chorych piersi i serc wydobywa
jące się skargi i biodiamia. A wszystkie 
te istoty pożera straszliwa choroba, 
bezkresna, bezlitosna, trawiąca wszyst
kie członki ciała baz różnicy, zohydza
jąca oblicza, które jeszcze niedawno 
kwiiitnęly, ręce, które pracowały.

jeszcze groźniejszy jest widok wńę- 
. teza wyspy. Tu i ówdzie wznoszą się 
tam jakieś pozostałości diaiwńej osady, 
jakieś niby’ chaty, szałasy, ruimy daw
nych basżiŁ, a co krok 'wyciągnięte bez 
ruchu owrzbdziiałe ciała-" ńieśzfeżęŚliiw- 
ców, sk ssaniych na śmierć bez ratunku. 
A czyż nie jest może jeszcze boleśniej
szy widok jakichś jakgdyby gosipo- 
deirstw, jakiś grób istoty, rodzi się no
we już w zarodku chorobą niewiedzeme 
życie.

W eh wilii obecnej znajduje się na tej 
wyspie ogółem 260 chorych — trędowa
tych, w tern, 26 rodzin z 7 dzieci, urorłzo 
n.ych tamże. Prócz tego przebywa tam 6 
kobiet, dotąd chorobą niiedóftknięfych, 
które nie chciiały rozłączyć się z męża
mi; kobiety, te pracują cliła całej groma
dy. _ .

Cierpienia tirędiowiatych są' tem nie
znośniejsze, że żyć muszą Oni niemal w 
zupełnej nięiczynnóśca. Z wyspy nie wol 
no nawet najdrobniejszego przedmiotu _

ŻAŁOBA.
— Dlaczego panna Anna ubiera się 

czarno?
—• Nosi żałobę po, mężu. ,
— Jakto, przecież nigdy nie była zamę

żna?
— Właśnie dlatego nosi żałobę I

Żarówki
hurtowo i detalicznie

„PHILl 'S“-„OSRAW«-„FERRO-
Wrtl 1 “-„TUatsjRA.il“ -„i AN IRIS“ 

. i inne

Zymdole
LAMPY

do oświetlenia wystaw
POLECA 6537-3

I-n JiMiir.Si
TEL, 2-*3.

Ceny niskie!
n

WŁODZIMIERZ SULIMA POPIEL.

MiariEffl mw nBm...
SZKIC POWIEŚCIOWY Z MINIONYCH DNI.

13) —
Po długich dumaniacli zawrócił znowu w stro

nę miasteczka.
Zerwał już ze swoimi snami i postanawiał sobie 

z korzeniami wyrwać z serca miłość do dawnej Ha
ni, a jednak coś go jeszcze ciągnęło w stronę bu
dynku, gdzie ona przebywała.

Stanął opodal szpitala i wpatrzył się w oświe
tlone okna. Trzymało go coś na tem miejscu, jak 
na u jęzi. Ogniwa, które skuły jego duszę z posta
cią tej dziewczyny, trzymały go silnie, nie miał 
mocy, aby je skruszyć i uwolnić się od tego uroku, 
który na niego rzuciła.

Stał tak i borykał się z własnemi myślami, 
kiedy naraz dojrzał wychodzącą z bramy szpital
nej postać niewieścią.

Nie po stroju, ani też po ruchach, ale intuicją 
własnego serca poznał, że to Hania.

Przystanęła na ulicy. Ktoś czekający przy bra
mie podszedł zaraz ku niej; chwilę rozmawiali ze 
sobą i wolnym krokiem poszli oboje w boczną uli
cę, zaczynającą się zaraz za budynkiem szpital
nym.

Rylska stał niespestrzeżeny. g przeciwnej strony

J JL Ub LU,

; lejowego.
gościńca i patrzał z tchem żapartym.

Kto był ten obcy, co staną! mu ną drodze ży
ciowej, pobąrzył jego wyśnione gmachy, wziesione 
w czasie bezsennych nocy — w okopach, wśród 
czuwań na placówce? Kto odepchnął go od udzia
łu w szczęściu, do którego rości sobie prawa. każ
dy najbiedniejszy człowiek?

Wytężał wzrok, ale w mroku twarzy tego ob- 
So dojrzeć nie mógł. Łowiąc uęhem milknące w 

i odgłosy kroków, prawie bezwiednie, pchnięty 
jakąś siłą, powlókł się w ślady obojga.

Tam gdzie kończyły się już domy po obu stro
nach ulicy, spostrzegł, że idące przed nim przytu
lone do siebie dwie postacie — przystanęły.

Nie zatrzymywał się, ale poszedł dalej, w dru
gą stronę gościńca.
• Serce poczęto mu bić szybszem tempem.

Nareszcie ominął z dala — stojącą, przytuloną 
do siebie parę.

Całą prawdę miał teraz przed- sobą; przeko
nał się sam, że tutaj inny zdobył prawa dla siebie, 
a .m nie ma poco dłużej zostawać i łudzić się ja
kąś nadzieją, bo wszystko dla niego było stracone.

Okropne chwile przeżywał.
Gdyby choc mógł zamrzeć w tym skurczu, któ

ry ściskał mu^ gardło, gdyby mógł przestać na . 
zawsze myśleć o niej, o Wszystkiem co go ętacza, o 
świecie całym! i

Kawał drogi uszedł, trująę. się swojemi myśla
mi. Nareszcie zawróci! ku miastu. ;

Po drodze nie spotkał już Hani, ani jej towa- I 
rzysza. j

Pustą, cichą ulicą zawlókł się aż do dworca ko-

IV.
— Wy macie żal do mnie, prawda? —- ozwał się 

chorąży Wokulski, kładąc Rylskiemu rękę na ra
mieniu. — Wczoraj, kiedy was ledwie tutaj w tej 
kompanji odszukałem, byliście dla mnie zupełnie 
inny, a skoro tylko powiedziałem wam, co mnie do 
was sprowadza, zmieniliście się zupełnie.

Rylski zaprzeczył stanowczym ruchem głowy.
— Tak się wam chyba tylko zdaje, nie zmieni

łem się wcale. Przecie w chwili poznania Hani 
Skulskiej nie ziiailiście' mnie jeszcze, nie mieliście 
więc obowiązku liczyć się' z moją osobą. Zresztą, 
nie byłem ani narzeczonym Hani, ani też oficjalnie 
nie starałem się o jej względy.

_ — Więc dlaczego z taką niechęciu odnosicie się 
dzisiaj do mnie?

— Z niechęcią? Mylicie się stanowczo moi dro
dzy.

— Bardzo wątpię; czuję przecie to dobrze. Ta
ka gorzka nuta brzmi w waszym głosie.

— Gorzką nutę nie tylko dziś, ale prawie 
zawsze usłyszycie w moim głosie, bo jestem gorzki 
dla całego świata, dla siebie i wszystkiego wogóle, 
co mnie otacza.

Wokulski ujął go ood ręką.
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ZAKŁAD OPTYCZNY

OSKAR EINHORN 
SOSNOWIEC, 3 Mają 21, telefon 2-48 i 5-15 
Zawiadanra Pp. Czicoków Paw. Kasy Chorych, że wszelkie okulary 
i binokle mogą otrzymać w najlepszym gatunku po cenach zniżonych

’ ' •’81-3
a

Potrzebujemy

ii ż w.y.sz ni doświadczeń eia przy 
montażu urządzeń rozdzielczych wy- 
so lego napięcia, kabli podziem
nych i I nji napuw.etrznych wyso
kiego naoięcia jako też obeznane
go z remontem i przewijaniem sil

ników elektrycznych.
Oferty aorcccABc: 283-8

Eiiilrainia i hl< il. Umili tl

Choroby płuc!
Stosowany przez pę. Dtktorów WBAL 
SAM THIOCOLAN /FE“ prry gruźlc, 
bronchicie. Kaszlu ułatwia wydziclan.e 
się plwociny, wzmacnia organizm i sa
mopoczucie chorego, powiększa wagę 
ciała .Balsam Thiocolaa Age“ sprzeda 
ją apletu składy apteczne (drogerjei 
Ląda]cie tylfco w orritinalnsm ooakowa 
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Następny program:

„ANIOŁ ULICY“
w rolach giówych:

Janet Gavnor i Charles Farrell.
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Nad program

„Przechodzień”
dramat w 8 aktach.
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ZAWIADOMIENIE

GIEŁDA pracy
Wólne miejsca na dzień 16 stycznia 1929 r.

1) Kandydatów do Policji Państwowej na 
wyjazd — 25.

2) Technik, mierniczy lub dobry kreślarz 
obeznany z robotami Minist Reform Rol
nych — 1.

rachmistrz z dobremi re- 
:uletnią praktyką w miej- 

— 1.
Stolarz wykwalifikowany — 1.
Agent na portrety — 1.
Ślu-sarz — l. -
Praktykant tokarski —1. 
Pomocnik kowalski — 1. 
Furman — 1.

Chłopiec do koni — 1.
~ ” ' ' i — 1.

3) Rutynowany ra 
ferencjami i kilkult 
scu

3)
5)
6)
7)
8)
9)
10) ----- r.__------ . --
11) Chłopiec do gospodarstwa
12) Robotnik do filowania wody sodowej 

1.
13) Bufetowa — 1."
14) Służby domowej kobiet — 9.
W ub. dniu Zakłady Pracy zgłosiły 21 wol

nych miejsc. P. U. P. P. skierował do pracy 
30. osób.

PROSZEK '

^.KOGUTEK
'USUWA NAJUPORC2YWŚ2Y

WBÓL GŁOWY

1

OSTRZEŻENIE.
Chcąc nabyć proszki naszego wyrobu, na
leży przy kupnie akcentować, wyraźnie 
żądać oryginalnych proszków z „KOGUT
KIEM“ Gąsęckiego. znanych od lat trzy
dziestu. — Zwracajcie uwagę i odrzucajcie 
UPORCZYWIE polecane naśladownictwa 

w podobnem do naszego opakowania.

s*
K u no » sprze -> Z

TANIO SPRZEDAM 
kontuar, szafę oszklo
ną, gabilotkę, krzesła, 
wózek. Wiadomość: 
Kościelna 5 Biuro. 375

JEST DO SPRZE
DANIA 

piwiarnia. Wiadomość 
Filja „Kurjera Za
chodniego“, Będzin.
DO SPRZADANIA

Ford autobus na do- 
brych gumach, w do-

OD

n iiUlfSfSH
pełen inicjatywy, uzdolniony, zmysł kupiecki, prezencja, lat 54, 
korespondencja polska, niemiecka, francuska, wieloletnia prak
tyka _>v poważnych instytucjach finansowych, fabrykach, samo
rządach, ostatnio prokurent banku — objemie stanowiska jako 

; szef biura, sekretarz, administrator, przedstawiciel i t. p. 
: Zgłoszenia pod „F. R. 1894“ Adm. „Kurjera Zachodniego“.

Mam zaszczyt zawiadomić Sz. Publiczność So
snowca i okolicy, że z dniem czternastym stycznia r.b 
otworzyłem w Sosnowcu przy ul Warszawskiej Nr, 6 
SUR i.wnlw huuiM §. Rucińskł

Gruntowna znajomość tej gałęzi handlu, długo
letnie doświadczenie, oraz zaopatrzenie składu w wy
borowe towary po cenach możkwie jaknajmższycb, 
dadzą mi możność zadowolić najwybredniejsze gusta 
Sz pp. Odb!orców.

Polecając się łaskawym względom Sz Publiczności po- 
zostaję z szacunisiem 3B-y

Sł. RUCINSKI

UWAGA!! Najtasisza U.WAGA!!l 

i na bezpieczniejsza komunikacja na iinji

Sosnowiec — Piaski — Czeladź |
to tylko Autobusami itonc

Zygmunta Hance. I
Ceny zni-uml o 30 groszy na każdym bilecie! Bilet kosztuje: | 

SOSNOWIEC — CZELADŹ — 50 gr. |
SOSNOWIEC — PIASKI — "0 gr. g
PIASKI CZELADŹ — 20 gr. |

CENY 3N Ź NE ć80 CENY ZNIŻONE ®
Nu we rozkłady jazdę rozdaje bileter w autoousaco!

AKWIZYTORA 
uzdolnionego i dobrze 
ustosunkowanego w 
Zagłębiu Dąbrów 
skiem poszukuje po
ważne Przedsiębior
stwo Naftowe. Pisem. 
ne zgłoszenia z poda
niem referencji kie
rować Dąbrowa-Gór- 
ńicza skrytka poczto
wa 99. 544-5

UCZCIWA 
dobra kucharka ze 
świadectwami potrzeb
na zaraz. Sosnowiec, 
3 Maja 9. Kowalska 

560 
POSZUKUJE ' 

pana(i) inteligentnego 
do zbierania adresów, 
pensja i prowizja. Ho
tel Centralny pok. .7 
10—12. Bucholc. 378

SŁUŻĄCA 
umiejąca dobrze go
tować potrzebna. Zgla 
szać się: Żeromskiego 
4. Tytz. 574

MASZYNISTKA 
potrzebna od zaraz. 
Zgłaszać się: „Pol- 
min", Sosnowiec, uł. 
Naftowa 4, tel. 208.
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brych gumach, w do- gs 
brym stanie. Cena jj 

5.000 zł. Ford 5-cio o- ~ 
sobowy z nakładką || 
na nowych gumach w jj 
dobrym stanie 2.000 
zł. Ford 5-cio osobo
wy otwarty 1.000 zł.
Motor elektryczny 
jedno konny 220.580 
zł, 500. Wiadomość: 
„Kurjer Zachodni“, 
Będzin. 389-5
DO SPRZEDANIA:

Maszyna do pisania 
jjHammond“, garnitur 
mebli wyścielanych, 
kredens, bryczka. So
snowiec, Małachow
skiego 28, I pt. 390
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RESTAURACJA,
SkJad win i delikatesów

ST. WILCZYŃSKI
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BEZINTERESOWNIE! •
Napisz imię, nazwi
sko, miesiąc urodze
nia, otrzymasz darmo 
broszurę, określenie 
charakteru, zdolności, 
przeznaczenia. Po-

, znasz kim jesteś, kim 
być możesz. Adresuj: 
Warszawa. Redakcja 
„Wiedza Tajemna“, 
skrzynka pocztowa 
571. Załączyć znaczek 
pocztowy na przesył
kę. 165

CHOROBY 
serca, Basedow, astma 
Sanatorjum „Salus“ 
Dra Kupczyka. Kra
ków, Szujskiego.

290-56
FILATELIŚCI

Każdy z was może 
wymieniać swe duble
ty, zapisujcie się do 
kółka Sosnowieckie
go Skrz. poczt. 101.

552
WYŻYMACZKI

do reperacji przyj- 
muje fabryka wyży
maczek „Laura“ So
snowiec, Dekierta 15, 
wejście z podwórza. 
I-sze piętro. 6456
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CZESŁAW KUJAWA 
■ zgubi] dowód osobi
sty i książkę wojsko
wą, wydaną przez P- 
K. U. Sosnowiec. 5^ j 
SOBIERAJ LUDWIK 
zgubił kartę wojsko
wą, wydaną przez ko
misję poborową yv Bę
dzinie.

KAMIŃSKI JÓZEK : 
zgubił książeczkę K3‘ 
sy Chorych wydaM 
w Sosnowcu.

DĄB .UWA, ulica 3-go Maja Nr. 5
WINA Z BECZKI NA LITRY.

REKLAMOWE WINA lecznicze i stołowe, 
koniaki i wódki pierwszorzędnych iirm. 
Świeży transport herbaty. Gwarantowanej 
dobroci konserwy, Yviąsnej fabrykacji 
marynaty, sery, śledzie, wędliny, grzyby, 

czekoiada, bombonierki.'
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Wiersz milimetrowy: na 1-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr., w tekście 45 gr., za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 gr’ 
od wyrazu (najmniej 1 zł.), ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25 proc, droższe, nekrologi do 299 wierszy o 59 proc, taniej.

Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Administracja nie odpowiada.
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GRODZIEC, Będzińska.

Wydawca i redaktor aaez,: TADEUSZ OPIOŁA. Drak. „Karjera Zachodniego“ w Sosnowcu. Piłsudskiego 4, Redaktor edpowWziaiiuy’ HENRYK STRYJ EW.S1C


